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Obowiązek i prawo-równocześnie!
Kraków , 23 lutego 

"W artykule w stępnym  z 21 lutego br., za ty
tu łow anym  „N aprzód  obowiązek, polem  praw o" 
krakow ski „Głos N arodu " za ją ł się znowu spra 
iwą. żydowską w  Polsce. T o n  i  słownictwo tego 
organu  zw aln ia  nas zw yk le  od polem iki. Jeśli 
ty m  razem czyn im y wyjątek, to  dliuego, że au
to r  an yku lu  p. W . Z, nałożył sobie pewne w ię
zy Pow iadam y”  „pew ne“ , bo oczyw iście trudno 
w ym agać  zupełnego odwrócenia się od systemu 
.wyzwisk, tak nieodłącznie należących do atm o- 
sft ry i horyzontu tego pism a, ilekroć ono tra
ktu je sprawę żydowrską. N ie  czyn i to ju ż zre
sztą na nas żadnego w rażen ia  a i  bardziej w y 
bredna W kulturze dziennikarskiej część społe
czeństwa polskiego należycie osądza krow oder
ski żargon „G łosu narodu" naw et w  sprawach 
żydow'SK.ich.

T o  też w y ra zy  ja k  „ćm a”  i  „pasożytu jący w  
pclsk iem  m ieście ż y d z i”  uw ażam y za hołd od
dany z  nawyknien ia przez pana W . Z. kulturze 
je g o  organu, a za jm iem y się sam ym  artykułem , 
który poza tern jest jak na „G łos narodu" spo
k o jn y  i n ic po/baw iony pewnego błysku dobrej 
w o li i z tego w zględu  zasługuje na uwagę w  
m yśl zasady, źe wśród ślepych i jednooki jest 
królenB. —

Pan  W . Z. b ierze asumpt z krytyki, z jaką  
ze strony żydow sk iej spotkał się projekt plurai- 
ności w  ordynacyi w yborcze j do Rad m iejsk ich ; 
tw ierdzi on, że obawa jakoby pewne punkty piu 
ralności zm ierza ły do zd ław ien ia  m niejszości 
żydow sk ie j jest n ieuzasadnioną („N ic  fa łs zyw - 
szego!” ), że in teineye pre jektu „m uszą być dykto 
w ane w arunkam i, w  jak ich  społeczeństwo ży 
je ”  (co  taki ogóln ik w  praktycznem  ujęciu  zna
czy na lam ach Głosu narodu —  n ie trudno się 
dom yśleć), a następnie, przeskoczyw szy nagle 
tia zdarzenia tego rodzaju , ja k  ostrzeliwanie 
w o jska  polskiego przez „pew ną część m ieszkań
có w " (k tórych  k łam liw ość od dawna jest do
w ied z ion ą ), zarzuca Ż ydom  na Kazim ierzu  
(„ć m ie ”  żyd ow sk ie j), że pasożytując w  pol- 
skiem  m ieście” , nie w ład a ją  język iem  polsk im  
i  w reszcie protestuje p rzec iw  temu, b y  ci „ob y  
watele”  m ie li być  sprowadzeni na jeden  ro z lom  
z naszym i profesoram i uniwersytetu, działacza
m i sDołecznyir; p o lityczn ym i".

A konkluzj a?
„C h c ie libyśm y w iedzieć — w o ła  p. W . Z, —  

gdzie  na  świecie, w  ja k iem  m ieście n 'em ieckiem  
czy francuskiem  toleru"ą podobną anom alię? 
A le  przecież —  równość, w olność obywatelska! 
ITak jest! I  owszem ! T y lk o , żeby z  n ich  korzy
stać, trzeba być ich  godnym ! T rzeb a  naprzód 
spełnić obow iązek obywatelsk i, zan im  się rękę 
Wyciągnie po p raw o  obywatelskie! Talci musi 
być porządek rzeczy w  państw ie, które nie chce 
ginąc sam obójstwem !”

A  zatem  m im o  błędnego założenia, in jln y c łi 
Itndosków 1 argum entów  o  sw oistym  podźw ięku  I

bądź co bądź pewna dobra w ola !
„T a k  jest i ow srem !” Koncesya p rzyn a jm n ie j 

— teoretyczna. T o  ju ż  postęp, bo dotąd „G los na 
rodu " i jego  obóz pragnął także teoretycznie 
sankcjonow ać drugorzędność „obcych " ob yw a
teli żydowskich.

„G łos narodu”  zda je  się za przyk ładem  Rous
seau^ uważa, że stosunek państwa do obyw a
teli oparty jesi ua m ilczącym  kontrakcie. Coś 
na kształt kontraktu kupna sprzedaży: naprzód 
tow ar do ręki, a późn :ej cena kupna. Bez towa
ru niema zapłaty. W yob rażam y sobie, jak iem  
chrześcijańskiem  oburzeniem  zapłonąłby „G łos 
narodu” , gdyb y  na łam ach n a s z e g o  pism a p o ja 
w iła  się taka koncepcjra: do ut desl

Słyszelibyśm y w tedy: handel! etyka żyd ow 
ska! geszeft! No, a 'e  na lam ach „Głosu narodu" 
interes jest —  koszerny. Praw da? E tyka ma za
pewnioną a p riori dyspenzę od wszelkiego ge- 
śzefciarslgra. W szystko w  porządku.

Stanowisko „Głosu narodu" nie jest jednak 
uzasadnione ani w  naszej Konstytucyi a tem 
m niej w  postulatach pedagogik i państwowej, 
którą uw ażam y za rów n ie  ważną.

Rozdzia ł V . Konstytucyi m a nap!s: „P ow sze 
chne obow iązk i i  prawa obywatelskie” . O bow ią
zki i praw a zestawione są —  że tak pow iem y —  
jednym  tchem  i pow iązane łączn ik iem  wspólrzę 
dnym  „ i ” . A rtyku ły 87— 94 traktu ją o obow iąz
kach, zaś artykuły 9 5 - 124 w y licza ją  prawa za 
sadnicze. M iędzy lem i grupam i niema handlu 
wym iennego, stanow ią one syntetyczną całość 
z jednego zrębu, jak  dusza i ciało.

A rt. 96 rozpoczyna się od słów : „W szyscy oby 
watiSe są rów n i wobec praw a” . N iem a warun
ku, że prawa są zapłatą za spełnianie obow iąz
ków  a lbow iem  za niespełnianie obow iązków  
przepisu ją szczegółowe ustawy kary kon
kretne, wyszczególn ione. Zasada pozostaje nie
tkniętą: w szyscy obywatele są rów n i wobec 
prawa. Można oczyw iście rozm aicie zapatryw ać 
się na słuszność lub niesłuszność systemu p lu - 
ralnego i jego  zgodność z zasadam i dem okracyi, 
którą przecież i chrześcijańska d e.m,o,k,r,a- 
c.y a m a w e firm ie, nie zgodnem  jednak  z kon- 
stytucyą, z je j literą  i duchem, jest karanie pe
w nej grupy obyw ateli, za to, że nie w łada w zg l. 
jeszcze nie w łada język iem  polskim , w  ten spo
sób bow iem , się łam ie zasadę: W szyscy obyw a
tele są rów n i wobec prawa. Pan  W . Z, m usia ł
by, gd yby  chciał być  konsekwentnym  ukarać 
tysiące Po laków  w  Poznańskiem , którzy m ów ią  
dziś znakomicie, z pruska w ibracyą, po n iem ie
cku, a —  po polsku m ów ią  tak, źe aż litość 
zbiera.

A  teraz k ilka słów  o pedagogice państwowej. 
Istotn ie są Żydzi na Kazim ierzu , i nie ty lko  na 
Kazim ierzu, ale i w  miasteczkach, którzy m ó
w ią  źle po polsku, albo też —  bardzo rzadko —  
zupełric  n im  nie w ladaja . Trzeba  jednak um ieć 
patrzyć na objaw xen jako na nie zamierzony
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■ w a go n o w o  i na w ork i w p ros t ze wszystkich 
fab ryk , a takź 3 ze  składu w a rs za w sk ie go  
po leca  ndjtsftsrytBl, Cn 1 ? tn l  za zali
czen iem  p rz e z  w szy s tk ie  banki se t
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przez ż y d ó w  rezu ltat specyficznych warunkom 
ghetta, z k tórym i w łaśnie najenergiczniej wal- 
czy ruch n arodow y wśród Żydów , p ragnący Zy 
d ów  ew olucyjn ie  w ychow ać w duchu p“ńs£./® 
w e j kidtury polskiej a  narodow o-żyd - fy& pej 

D ługoletn i sojusz asym iiacy i i  o r to d o k s ji taL: 
przecież sym patyczny „Głosowi narodu" oparty 
był na w za jem nem  desinleressement. Tafc slęj 
to stało —  znaczna część społeczeństwa polsk'o 
go  po dziś dzień  nie chce tego zrozumieć —1 że 
asym ilacya ogran iczała się do salonów burżua- 
z y i i  plutokracyi żyd. (n ie  całej), a obcośc w ir 
bec kultury polskiej zakorzen iała się wśród! 
ghetta. O rtodoksja  słusznie obawiała; się asy-i 
m ilacy i bo je j hasła p rzynosiły  zagładę jego głę 
bokiej, na realnych wartościach opartej miłości 
cło źydostwa. D ał tedy asym iiacyi za < enę spo
koju  reprezentacyę na zewnątrz, a w głębi j e j  
n ienaw idził, bo m usiał n ii iawidzieć fakty-i 
cznej renegacyi.

A  społeczeństwo polsk ie sojusz ten —1 mofea
i z n ieśw iadom ości —  popierało po lityczn ie  i  
stało się w spółw innem  obecnego stauu.rzeczy* 
N ie  z  niechęci do języka polskiego, lecz z  lęku 
przed zagładą duchową i  narodowo- religijną, 
jaką  przezeń asym ilacya pragnęła w szczepić or«< 
todoksyi, odgraniczała się ona od otoczenia*

Fowstaje teraz dla polskiej racyi < tunu pytonie 
w ielkiej wagi, czy kontynuować tę nieopatrzny 
poi'tykę i karać politycznie za stan, który społe
czeństwo polskie do pewnego stopnia samo ua w i
ndo, czy też patrzyć na stan ten, jako na etap, hiu 
storycznie wytłumaczony, a dojący się n.<nmąA 
rozumną pedagogią i popieraniem tej polityki w e
wnątrz społeczeństwa żydowskiego, która Jawnie, 
otwarcie i dumnie powiada, że nie chce zagłady 
narodowej źydostwa, a która właśnie dlatego Tem 
śmielej, prościej wysuwa postulat pełnej asyml- 
lacyi pańs.wowej, a do tej wszak przedewszyst- 
kiem należy nieskażona znajomość języka jpoJ- 
skiego. i

Zasada „naprzód obowiązek, potem prawo”  jest 
tej pedagogii państwowej pełnem zaprzrcsenlem.

Zasada: „Obowiązek i prawo równocześnie”  
st'\arza to podłoże psychiczne, na którem w y
kwita ideał oPiarnego obywatela, splecionego 4 
państwem nie wedle zasady „do ut des” , ale umie
jącego czasami „dać” choćby i państwo „nie da- 
w ało” , Itr, L  6< frw .rd *v< .
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Sita M i  i  Siit ni m in H M .
Sin W arszawa. (Telefonem). Na wczorajszem po 

Isedzeniu Sejmu po odczytaniu interpr.ncyi przy
stąpiono do dalszej dyskusyi nad nowelą do usta
w y o  ochronie lokatorów. Bardzo długi szereg po 
słów  zabierał kolejno glos, uzasadniając wniesione 
poprawki. Kilkakrotnie przemawiał imieniem K o 
ła Żydowskiego poseł dr Sommcrstein oraz posło- 
IWie Insler i  Hartglag, M. im zabrał glos imieniem 
rządu minister przemysłu i  handlu Kiedroń, pro

sząc o niewyłączanie z*god dobrodziejstw ustawy 
lokali spółek akcyjnych.

Najdłuższą dyskusyę w yw ołał artykuł 5 ustawy 
określający wysokość stawek czynszowych, oraz 
11, orzekający, kiedy właścicielow i domu . wolno 
wy paw i edzieć m ieszk aule.

Rozpatrzono poprawki do art. 23 włącznie. Dal 
sza dyskusyę odroczono. Następne posiedzenie we 
wtorek.

i i p m  i i i  i i ®  » i i M i  f
na sejm&wel acfmlrtistracyjwej.

SinWarS/awa. (Telefonem). Na wczorajszem po
siedzeniu sejmowej komisyi administracyjnej re
ferował poseł Grinbaum wniosek nagły Koła Ży
dowskiego w  sprawie smulnych zajść w  Lodzi. 
Mianowicie dnia 12 listopadą polieya łódzka, ;>oJ 
pozorem obławy za waluciarzami aresztowała k il
ku przechodniów żydowskich, których zaprowa
dzono do I I I .  Kómisaryatu, gdzie bilo ich niemi
łosiernie nahajkami wśród śmiechów i niesmacz
nych żartów zebranej służby policyjnej. Przytem 
„odważni" połicyanci —  jak zeznai jeden z po
szkodowanych Izrael Bigoński —  chuslicaml za
słaniali tabliczki z numerami. Inna ofiara swa
w o li polieyantów —  Kotek, zeznał, że aresztowa 
no również kilku chrześcian. których jednakowoż 
bezzwłocznie wypuszczono na wolność. Wniosek 
.Koła Żydowskiego w zyw a rząd, by przeprowadził 
energiczne śledztwo i  zdał z n iego . spra wozdanie 
,Sejnaowi. Drugi wniosek żąda przekazania sprawy 
specyalnfej komisyi sejmowej, klćra mu się zająć 
badaniem nadużyć policyi na kresach wobec wiąż 
niów.

Poseł Kozłowski (Z L N ) wypowiada się za pke- 
wszym  wnioskiem Kola natomiast sprzeciwia się 
przekazaniu sprawy do komisyi.

Poseł Holeksa (Ch. D) zarzuca Kołu Żydowskie
mu, iż  ze sprawy, zdaniem mówcy, drobnej, robi 
rzekomo tragedyę całą, podczas gdy najlepiej mo- 
inaby ją załatwić drogą imerpelacyi.

Przedstawiciel ministerstwa spraw wewnętrz 
nycj- oświadcza, że na podstawie dotychczaso
wych Aochodzeń ,minisleryuin nie posiada jeszcze 
dostatecznego materyału. Narazie przeciw kilku 
ftookicyionaryuszoni policyi wytoczono śledztwo 
dyscyplinarne, kilku przeniesiono na inne stano
wiska, wreszcie kilka spraw oddano w  związku 
C te&ii prokuraturze. Na zapytanie posłaUziembly

(PPS ) czy wytoczone zostało śledztwo przeciw kie 
równikowi II. kómisaryatu, przedsta%viciel mini- 
slerstwa odpowiedział niezdecydowanie.

Poseł dr Roscnblatt (Koło Żyd.), który bezpo
średnio po zajściach interweniował u władz, po
daje kilka charakterystycznych szczegółów.

Poseł Kozłowski stawia następujący wniosek: 
„Komisya przyjmuje do wiadomości oświadczenie 
przedstawiciela ministeryum spraw wewnętrz
nych’ ’.

Poseł Grinbaum broni wniosków Koja Żydow 
skiego i  prosi o przyjęcie ich. Należy raz polo 
żyć kres samowoli poiicyantów.

W  głosowaniu wnioski Koła Żydowskiego upa
dły, natomiast przeszedł wniosek posta K ozłow 
skiego. Na referenta nu plenum zaproponował po
seł Kozłowski posia Grinbaum;!, pod warunkiem, 
H relerat będzie ś .k le  ohjektywny. W  odpowie 
dzi zaznaczył poseł Grinbaum. że lepiej byłoby, 
gdyby sam wnioskodawca, tj. pos. Kozłowski 
' .—osek swój referował, natomiast pos. Griu- 
baum zreferuje swoi wniosek, jako vo!um mniej
szości.

Przystąpiono z koki. do wniosku posła Farb- 
steina i tow. w  spra wiĄ wykroczeń antyżydow
skich w  Poznaniu. R ttcrował poseł Grinbaum, 
kiury szczegółowo przedstawił obraz systematycz
nej nagonki przeciwżydowskiej w  Poznaniu, któ
ra doprowadziła do napadów w  jasny dzień na Ży 
dów w  Poznaniu.

Wniosek domaga się od rządu podjęcia energicz
nych kroków celem uniemożliwienia an przyszłość 
podobnych zajść.

W  głosowaniu wniosek Kola Żydowskiego upad! 
wszystkimi giosami komisyi.

PPS. wstrzymała się od głosowana!!

S in  W arszaw a. (T e le fon em ) O żyw ion y  ruch I Jako kandydatów  w ym ien iano pp. Drzewlec- 
dał się zauw ażyć w czora j w  kuluarch w  z w iąz- kiego (kandydat lew icy ), b. prem. Skulskiego 
ku  z  d ym isyą  m in istra spraw  w ew nętrznych  (kandydat „P ia s ta ") i  Moskalewskiego (k an d y - 
Sdłtana. 1 dat p raw icy ).

I n n i ! !  l i t a  M n a tato h  Ósmi.
Budowa nowych okrętów wojennych.

Londyn. P A T .  Sekretarz urzędu m arynark i o_ 
św iadczył w  Izb ie  gm in, że rząd postanow ił 
p rzystąp ić do budow y nowych krążow ców  dla 
u lżen ia  bezrobocia. Rząd pozostanie w iern y  za
sadzie rozbrojenia. N a leży  jednak  ,uzupełniać

flotę zniszczoną z b iegiem  czasu. Izba odrzuciła
(127 glosam i przeciw ko 73 wniosek posła P r in -  
gle sprzeciw ia jący się budow ie krążowców. Z a 
znaczyć należy’, że konserwatyści głosow ali za 
rządem.

P oszu k u jem y  na je s zc ze  k ilka  ok ręgów  
h u rtow n ików , k tó r z y b y  o b ję li na w łasn y  
rachunek  sp rzedaż pow szechn ie  znanych

szwedzhkh 93
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G d ań sk  (Dinzlg), Mensa 35/1
F a b ry k i w  G o teborg , w  S z w e c y i,w  B erlin ie , 
w  E ssen ie  n/R., w  Gdańsku i N o ryn b erd ze .

ł8
przyjmuje wszelkie zamówienia 
w zakres drukarstwa wchodząae, 
w szczególności druki bankowa, 
kupieckie, przemysłowe, rekla
mowe, czasopisma i dzieła, wy
konując takowe starannie, szybko 
i po cenach um iark ow an ych

W K R A K O W IE 
PRZY ULICY O R ZESZK O W EJ L .7 .

Kozta w M\ipsslói iknkidL
Sin W arszawa. (T e le fon em ) W  klubie tiarami

skim  doszło do rozłamu. P ięciu  posłów  w ystą

p iło  z klubu i u tw orzy ło  odrębny k lub pod na<* 

zw ą K lu b  U. S. D, (K lu b  Ukraiński SocyalncM 
Dernok r aty czn y )

isiitlie nsliiie sia. Miklauemkiegi
na komisyi.

Siu. Warszawa. (Telefonem). Na wczorajszem p o  
siedzenia sejmowej komisyi oświatowej toczylą  
się w  dalszym ciągu dyskusya nad ekspjOee mani 
slra oświaty. • 'J

W  końcu zabrał głos p. minister Miklaszewski, 
który odpowiadając mniejszościom narouowym, ck 
świadczył, że „synom Izraela dzieje się w  Polsce 
aż za dobrze ( ! ! ) ;  co się tyczy postulatów białoru
skich, mówca oświadcza, że spełnić ich w  całości 
nie można. Jeśli da się Białorusinom g im-nazyum, 
zażądają uniwersytetu.

Wystąpienie p. Miklaszewskiego wywołało 
wśród posłów z obozu mniejszości narodowych 
jaknajgorsze wrażenie.

W  głosowaniu przyjęto większością głosow 
wniosek: Kopiisya przyjmuje do wiadomości eksu 
pose ministra W. R. i O. P.

W i i  w spranie iiigilaiyi
m«rszaSka Piłsudskiego.

Warszawa, 22. 2 PAT. W  związku z ariykułami 
zamieszczonymi w jednym z dzienników porannych 
dotyczącymi rzekomej in w ig ilac ji marszałka Józe
fa Piłsudskiego ministerstwo spraw wojskowych 
podaje: Sprawa dotyczy dwóch byłych funkeyo- 
naryuszy cywilnych II. Oddziału sztabu generalne
go, którz yprzed k'lku tygodniami zostali ze służ
by zwolnic-ni, mianowicie byłego agenta Chojeo- 
kiego, zwolnionego z powodu niewypełniania swo
ich obowiązków służbowych, który po zwolnieniu 
oskarżył byłego funkeyonaryusza Płakidę iż  otrzy
mał od niego polecenie inwigilowania marszałka 
Piłsudskiego. Przeprowadzone dochodzenia w  niU 
czem nie potwierdziły jego doniesienia, przeciw
nie, wygląda ono na akt prowokacyi na tle oson 
bistem. Co się tyczy sprawy porucznika Błońskie
go .poruszonej w  tymże artykule to akta tej spra
wy zostały w raz z aktem oskarżenia przekazane 
przed kilku dniami przez prokuraturę wojskową, 
wojskowemu sądowi okręgowemu Nr. 1.

Ważoa uibwała w snatie tredilfii P1K.P.
«iia Danków.

Sin Warszawa. (Telefonem). Wczoraj odbyło 
się posiedzenie rady nadzorczej PK K P ., na któ* 
rem zastanawiano się nad działalnością kredyto- 
wą tej instytucyi. Zapadła uchwała, by nie udzie
lać kredytu bankom, które pobierają więcej n ii 
dwukrotną stopę procentową w  stosunku do tej, 
którą pobiera PK K P . (12% rocznie).

PoiM gaństwmi rady gnpiiinnL
Sin. W arszawa. (Telefonem). W  dniu dzisiejszym 

odbędzie się posiedzenie państwowej rady gospo
darczej.

M  O A M M - - M b  taMlH
Warszawy.

Warszawa, 22. 2 P A T . Na wczorajszem posie
dzeniu rady miej-kiej przyjęto wniosek nadania 
pani Curlo-Skłodowskiej dla uczczenia 25-lecia je j 
świetnej działalności naukowej obywatelstwa ho
norowego miasta stołecznego W arszawy. Następ- 
nie uchwalono bez dyskusyi nazwać jedną z ulic 
względnie z  placów miejskich nazwiskiem zmar
łego prezydenta Stanów Zjednoczonych Wilsona.

— ' MERKAZ HACEIRIM. W  sobotę"dnia^SSS 
lutego odbędzie się o godzin ie 7.30 wiecz. W ie 
czorek Morisa Rosenfelda, z bogatym progra
mem, wykonany przez sekcyę dramatyczną,
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WaIor3'zacya podatku dochodowego.
Nowy ?na£zny cięisr podatkowy spadnie w^rd/se na iytio  f^spodarcze

Jak cuonosi łódzki „G łos P o lsk i”  sprawa w a 
lo r y za c ji podatku dochodowego na rok 1924 
•W zasadzie jest ju ż  postanow iona, i w  n a jb liż 
szym  czasie zostanie jako  rozporządzenie rady 
m in is trów  obow iązu jące opublikowana.

O publikow anie to nastąpi po wykończeniu  
szczegółowych przepisów  w ykonaw czych , kiore 
gotow e będą w  tych  dniach.

Zasadnicze postanow ienia tej w a loryzacy i są 
następujące:

Podatek  dochodow y od spółek zobow iązanych  
3o  publicznego składania rachunków  na rok 
,1924 ściągany będzie w  m yśl ustawy o podatKu 
dochodowy m  od dochodu osiągniętego w  roku 
H923 w  stawkach zw a loryzow an ych  przyczem  
w a liu yzacya  w zględn ie przerachowanie docho
du na frank i złote w inno się odbyć po następu
ją cych  kursach:

1) P izedsięb iorstw a, dla których rok bilanso
w y  zbiega się z  rokiem ka lendarzow ym  t  zn. 
takie, które sporządzają sw ój bilans na dzień  31 
grudn ia  1023 r. przerachow ują sumę przypada
ją cego  od n ich  podatku od dochodu m arkowego 
n a  fran k i po kursie 600 tys ięcy mk

2) Przedsięb iorstwa, których rok b ilansow y 
kończy się w  dniu 30 września, prze iachow u ją  
podatek po kursie 60 tysięcy m k.

3 ) Przedsiębiorstwa, których rok operacyjny 
kończy się w dniu 30 czerwca 1923 r. po kursie 
20 tysięcy mk, a

4) Przedsiębiorstwa, k tórych  ostatni rok ope
ra cy jn y  skończył śię w  dniu 31 m arca 1923 r. 
p o  kurs'e 12 tysięcy marek.

Jak w  praktyce w yg lądać  będzie ten podatek 
sfabcgo w yobrażen ia  nabrać m ożna z następują
cych  cjTr:

Przedsiębiorstwa, n ie należące do w ielk ich , 
k tóre rok operacyjny 1922— 1923 skończyły w  
dniu  30 września, jak również instytucye ban
kow e m niej; ze i  różne przedsiębiorstwa i spół
ki handlow e w ykazu ją  w  swych bilansach, spo 
rządzonych  na ten dzień jako czysty zysk m in i
m um  6 m ilia rdów  marek.

30 procent od tego zysku pobierane będą w  
roku 1924 tytu łem  podatku dochodowego. W  
tym  w ypadku  owe 30 procent w yn iosą 1800 m i
lion ów  marek. Suma la przerachowana na fran 
ki złote po kursie 60 tysięcy daje 30 tys ięcy fran  
■ków, które odnośne przedsiębiorstwo będzie m u 
siało zapłacić po kursie dnia franka w a loryza 
cy jnego tytułem  podatku na rok 1924. W m ar
kach polskich przy dzisiejszym  kursie 1,800 000 
m l: za franka wyn iesie to 54 m ilia rd ów  marek, 
a zatem dziew ięcio l’ cotną sumę wykazanego 
dochodu bilansowego.

Zrozum iałą  jest obawa * jaką  przem ysł i nan 
dcl oczekują ukazania się tego rozporządzenia. 
Podatek ten bow iem  w ięcej zaw aży  na ich  bu
dżecie, an iżeli cały podatek m ają tkow y, i sta
now ić będzie ów  śm iertelny ciios, pod którym  
ulegną wszystkie przedsiębiorstwa finansow o 
słabe.

W praw dzie  rozporządzenie wspom niane za
w iera klauzulę, która zezwaja w  pewnych w a 
runkach na rew izyę  bilansu i przerachowanie 
go na frank i złote, tak, iż  n iewykluczonem  jest 
nawet to, że bilans m arkow y aktywny, po zet
knięciu się z m iern ik iem  złotym , okaże się w ła 
ściw ie pasyw nym , jednakow oż n iepewnem  jest, 
czy klauzula ta będzie m ogła  być w e wszystkich 
wypadkach zastosowaną, z  jednej strony wobec 
braku czasu, gdyż do term inu płatności podat
ku dochodowego pozostaje ju ż  n iew ie le  czasu, 
a z  drugiej strony, czy dostarczony m ateryał 
dow odow y, do takich przerachowanych b ilan 
sów  okaże się dostateczny i przekonyw u jący.

Najukoc hań szemu Tu w arzyszow i
Dr. W ilh e lm ow i Berkelham m erow ! 

składa z powodu śm ierci M atki najserdeczn iej
sze w y ra zy  współczucia 

Syoń. P a r lya  P racy  „H itachduih w  Tarnow ie.

Dr, W ilh e lm ow i .ilericelham m erow i J R odzi
nie składa najgłębsze w y ra zy  współczucia z  po
wodu nieodżałowanej straty M atk i

Szaje Spiro

Tatrzańska ha.fń zimowa,
(Lis3 z 73k©patsr.f«3>

1. „Pociąg przez godzin sześć się tłukł, 
a ż  wreszcj i skończył wyścig.
Każę się wieść: „hotel de W anz“
I piszę wam ten liścik.

2. Na dworcu zakopiańskim, ach 
Cóż za rozkoszne zmiany;
Otoczy cię fagasów stu, ■>. Łj"
W prost jestes rozrywany.

3. „Chodź do nas pan, chodź tu, chodź tam !" 
„W irch “ ; „Saryu-sz” ; „Gewont” ; „Pa rów ” ! 
Góral za marki choe cię wieść,
N ie  pragnąc już dolarów.

4. P rzy iodę góiską każdy zna:
Śnieg skrzy się, słonko świeci—
T o  wszystko opisali już 
Malarze i poeci.

5. Na „rue Krupówki”  w ie lk i ruch,
Tużurek, swoater, chałat,
A  wkoło fio letowy śnieg.
Jak go maluje Fa ła t

6. T e  same gęby, ten sam brud,
Staś z Frajdzią, z Anucą Majer,
Sportowca i turystę —  szyk 
Udaje byle fra jer!

7. Na pensyach jest wyżerka fest,  __
W  myśl prawa: „w  dzień trzy razy",
Zajęczy pasztet „a la kot”
I  na o liw ie  zrazy.

8. Na podwieczorek, gdy masz smak.
Lub zdradzisz chęć podobną,
Żarloczuy gościu, za to płać
W  przepisów myśl —  osotuol

9. O Muzo moja, teraz strój 
Formingę w  ton ponury,
Bo przyjdzie odmalować mf .
Tutejszej szkic „kultury” .

10. U Trzaski wbija raz po raz 
W  brzuch publiczności świder 
W ierszam i swymi rotmistrz—w.eszcz 
Kolega Edmund Biedęr.

11. Lecz, gdzież od „Przana”  mistrze są,
Ach, gdzież ich szukać potrza,
Gdzie Polska się podziała, gdżae,
Ta młoda i najmłodsza 7

12. Jakiż to demon wygnał zły,

Z teatru im. j. Słowackiego
(9*«t«iczen ie.).

Prawdą jest, że Pirandello doprowadził te w e 
wnętrzne sprzeczności do absurdu Uczciwość w 
życiu praktycznem staje się jakąś zmorą fikcyą 
okrutną, zmuszającą człowieka współczesnego Jo 
ciągłego salto—mortale. Bez egzystencyi ludzi 
nieuczciwych w  codzienncm znaczeniu lego slow7a 
społeczność dzisiejsza żyć by nie mogła, tak, jak 
małżeństwo obejść się nie może bez prostytucyi. 
N ie dziwimy się też markizowi Fabiuszowi, gdy 
zwraca się o  pomoc do signore Angela Baldo ńna, 
człowieka bardzo nisko upadłego w  oczach opinii, 
ł>y w ziął na siebie konsekwencye miłości markiza 
dc, Beaty Renni. Kupił sobie poprostu pan markiz 
.wykolejeńca życiowego, ale natrafił na niecodzien
nego gracza. I  w  tej grze Baldovina odsłania nam 
się właściwe oblicze Pirandella. Baldovino chce 
być uczciwy m, ale przeniknął misterną grę mar- 
Liza, który na jego nieuczciwości zbudował cały 
gmach swoich planów. Baldoyino, ten rozbitek ży
ciow y obce się zemścić na swych dręczycielach, a 
[Wymyślił sobie piekielną wprost fermę zemsty. 
iWyzbywa się svTej osobowości, staje się maryo- 
łietką — uczciwości, a tą swoją bezwzględną uczci
wością zmusza ludzi na pozór uczciwych do popeł
nienia czynów nieuczciwych. Sam nie ukradnie 
sumy, którą mu wproist markiz, za pośrednictwem 
aferzysty giełdowego pcha w  ręce, ale markiz mu
si tę sumę ukraść, jeżeli chce dalej żyć w  związku 
na pozór legalnym z Beatą, formalną żoną Buldo- 
Srina.

I  w  tych właśnie momentach odsłania nam Piran 
flello całe wewnętrzne °w e jestestwo. Tutaj nie ma 
m y już do czynienia z chłodnym analitykiem, tylko 
fc głębokim psychologiem o bardzo smutnem na 

.św iat spojrzeniu. Z namiętną wprost pasyą docie- 
,ra do samego dna duszy i  znajduje tam same męty. 
•Człowiek Jest bostyą, biczowaną przez życie. P rzy 
pominam ową bajeczuą scenę o ośle, którego >kła 
;ida się biczem, by nie tańczył nad krawędzią prze
paści. Im boleśniejsze są razy, tem w ięk «zy  jest 
Upór osła. A le  wystarczy tylko na jedno oka mg nie

nie spojrzeć w  oczy biednego dręczonego osła, a 
wówczas ogarnia nas głęboka litość nad zw ierzę 
ciem, gnanem nieprzepartą wprost mocą na kra
wędź przpaści. Przemawia do nas rozpacz i litość, 
straszna ironia i głębokie, arcyludzkie współczu
cie nad dolą. i niedolą biednego człowieka, który 
jest właściw ie tylko maryonetką w  rękach losu. 
Dlatego stwarza sobie stuharwne fikeye, by nie 
spojrzeć w  uroczne dno przepaści.

A le  Pirandello sam się przestraszył konsekwen 
cyi swej okrutnej dyalektyki©  dlatego zawiera z 
życ‘ em kompromis. Oto Baldovino nie przeprowa
dza swego planu do końca, gdyż litościwy autor 
pozwolił mu, by na dnie przepaści znalazł prócz 
mętów także i perły. Baldoyino staje się cziowie- 
kiem, a to wyzwolenie przynosi mu miłość Beaty. 
Czyżby więc doprawdy uczciwość była rozkoszną? 
Czyż więc istnieją w  życiu człowieka prócz litości
i inne wartości, dla których warto żyć?

Odchodzimy z teatru z duszą, pooraną wątpliwo
ściami, które autor wzbudził w  nas, by nas po
tem znienacka zaskoczyć niespodziewanem zakoń
czeniem. Gdyby Baldoyino odszedł wypędzony ja 
ko złodziej, byłaby teza do Końca konsekwentnie 
przeprowadzona. A le życie nie jest algebraieznem 
równaniem, a logika jest czemś pochodnem, z jaw i
skiem stwierdzającem tylko, że pewien szereg prze 
mian w duszy naszej zaistniał. Primum yiyere, 
deimle philosophari. Niechże w ięc żyje tycie, do 
którego poteib urabiamy mniej lub więcej udane 
kostyumy, czy, jak Pirandello mówi konstrukeye 
duchowe.

A le  ta korektura ibsenizmu — Ibsen był bowiem 
nieubłaganym sędzią i tezę swoją bez miłosierdzia 
aż do ostatniej przeprowadził konsekwencji — 
ten kompromis z życiem ma w  sobie dziwny urok 
niespodzianki, zawiera w sobie jakąś głęboką mą- 
drość intuicyjnego odczucia, że niepodobna być w  
życiu tylko zimnym, graczem, tylko chlodnjm ob
serwatorem, że dobrze jest' nie mieć Własnego obli 
cza. cofnąć się prze'd przemyśleniem rzeczy do koń 
ca. Smutna to prawda, prawda ipokolenia bez w ła
snego oblicza tyjącego, pokolenia przejściowego 
i zrezygnowanego, dlatego ta komedya podwójne

go bankructwa —  bankrutami bowiem są zarówiwir 
i markiz, jak i  Baldoyino —  jest tak przejmująco 
smutną.

A  zagrano ją  na naszej '■cenie w  jedynej —  zda
niem mojem — dla nas możliwej intietrpretacyi, Teot 
abstrakcyjny traktat o  socyoiogicznem uprawnie*, 
niu uczciwości w  życiu nastawia na crtystow no 
każdym prawie kroku zdradzieckie pułapki. Bo 
Baldoyino może być ujętym jako zimny charakter, 
jako „czarny”  charakter, a całą sztukę przedsta
w ić sobie można jako zażartą walkę między na-; 
miętnymi szachistami. W  insceUzaeyi p. Trzciń
skiego uwypuklono prawdziw ie ludzkie zmaganie 
się biednej, ze wszech stron osaczonej zw ierzyny
I dobi ze się stało, że kreacyę Bal ioyina powaerzoH 
no p. Jednowskiemu, który potrafił tę mocno pa
pierową rolę uposażyć w  dużo ludzLiego senty
mentu w  pewną rzewność tonu i szlachetność li
nii. N ie  był to co prawda Baldoyino o  południo
wym, zapalnym temperamencie, Baldoyino, który 
w  pierwszych dwóch aktach choe mieć tę piekielną! 
satysfakcyę, by dociec do samego mechanizmu, 
poruszającego temi maryonetkami, ale natomiast wi' 
dzimy na scenie człowieka przez nieszczęścia na|s»| 
m odno przepaści zepchniętego, ale głęboko przytem 
odczuwającego całą niedolę swego poniżenia. I  
tym szczerym, lirycznym, rzekłbym .omem wyna
grodził nam stokrotnie p. Jednowski brak mo
cnych momentów scenicznych, a nielada kultury 
serca potrz ba, by się tych efektów właśnie w y
rzec.

Dobrze sekundowała p. Jednowskiemu p. Żmi
jewska w  roli Beaty, trafnie akcentując ow ą nieo
mylną intuicyę kouńecego serca, Ltóre każe je j w  
tej strasznej samoudręce stanąć po stronie nies^cs e 
śiiwego Baldoyina. Może tylko za chłodno wypadła 
ostatnia scena — Markiza zagrał p. Sawicki z  w ię- 
kszem powodzeniem w  pierwszych akłach niż w o- 
statnim. Bardzo udaną sylwetkę matki stworzyła 
p. Kosmowska, zwłaszcza w  pierwszym akcie, na
tomiast z papierowej roli przyjaciela domu Maa- 
rycego mało wydobył p. Burnatowicz.

Doskonale zagrał epizodyczną figurę księdza 
proboszcza p. Kawezyński M. K anfer.
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Z Podhala te olbrzymy?
Tam, gdzie królował wprzód Król-Duch, 
Tam dziś panuje —  shimmy!

13. W  półmroku kolorowych lamp,
Co w  seu zmieniają jawę,
Sto par w ybija  dziki rytm:
Półazyatycką ,,jawę“ .

14. A  gdy zadziała słodki żar,
Usłużny góral gotów 
W ynaleźć im „hotel d‘amour‘'
Na Cyrli: „Siedem kotów '1.

15. Ja sam spędziłem taką noc 
Upojnie i  ogniście,
'A oo przeżyłem spiszę wam "
W  następnym moim liście.

16. Lecz bym wrażenia zbierać mógł 
Tak w  górach jak i  w  mieście,
Mój redaktorze poślij mi,
A  tonto franków dwieście.

17. Kończę, bo wkrótce w  „Morskiem1- mam 
Niewiastę zamówioną,
Powiadam wam: Lwowiańka—cud!
Lecz a  tem sza! —  przed żoną!..

W  Zakopanem w  lutym. Koron.

M B E S i m E
Za  rubrykę tę radakcya nie edpot

S a l a  S a s K a i

„OJJŁ” ^ Y C iŁO CUDOWNE
(S c v * n  m 3rseu łeux )

J *d rB « B y d ło  pruellauwEcm e w fo rm ie  pusty x d o m ie s ik ą  na]-- 
d * lik a ta l* ]a * « ]  m ączk i m arm urow ej, k tóra  p ow od u ]*  p rzy  m yciu  
tw a r z y  a a jU p a zy  m asa ł, u suw ając tu tłu szczen ie, p ieg i, p lam y 

f  w ą g ry  akćrae . —  N astępn ie  u żyw an y

O J A “ K R EM  W IO S N Y
•czyszczą' i wydeltkałnia cer«

„OJA** LAK IER  i P A S T A  DO PAZNOKCI
nada j* paznchdon  trw ał} róiowy połysk.
R »p r . n  P o i łk s :  U i  1 Syn , K rak ów , ml. Z w io r iy n io o k i (  
*71 Tal 4882.

• >

Młyn parowy „izab«la“
w Lisliu4ukawicy

dostarcza
po cenach kon k u ren cy jn ych  mąki pszen n e j, 
grysiku kukur., mąki kukur. i otręby. 240

W  imieniu najuboższej dz‘atwy żydowskiej 
składamy serdeczne podziękowania wszystkim 

Paniom i Panom, 
którzy osobistą pomocą, jakoteż datkami bądźto 
pieniężnymi, bądźto w naturze przyczynili się 
do tegoi, że zabawa nasza dn. 9 lutego odniosła 
Wspaniały sukces. Wydział „Eksternatu1'.

ŻYCIE POLITYCZNE.

Kto ̂ ądsie ministrem pracy?
Sefcrefcrysf generalny w MlhistesiKtie Spraw Zagranicznych.

Sprawa obsadzenia teki ministerstwa pracy i o- 
pieki społecznej, wolnej wskutek wyjazdu na sta
nowisko posła ao Moskwy p. Barowskiego — nie 
jest dotąd zdecydowana. Główne trudności powsta
ją wskutek niemożności pogodzenia konkurujących 
o tę tekę ugrupowań robotniczych, szczególnie 
Chrzęść. Dem. i Nar. Partyi Robotniczej.

Ostatecznie kandydatami na stanowisko ministra 
pracy są pp. Tołłoczko, b. minister poczt i telegra
fów, p. Jurkiewicz, nacz. wydziału min. pracy o- 
raz p. Tomaszewski.

W  ministerstwie spraw zagranicznych as-tualną 
się staje sprawa obsadzenia stanowiska podsekre- 
tarza stanu (wiceministra). Równolegle jednak w y- 
suwany jest w kolach miarodajnych pogląd, ŹO 
właściwsze byłoby mianowanie zamiast podsekre
tarza stanu — dyrektora departamentu politycznego 
z tytułem sekretarza generalnego na wzór francu
ski. Byłby on również urzędnikiem w  randze I I I  
i mógłby być uniezależniony od zmian minislieryal- 
nycL i wpływów  politycznych przy zmianach ga 
binetowych. Utrzymywałby pozatem ciągłość poli
tyczną ministerstwa. Na stanowisko to wymienia
nych jest paru kandydatów.

Sala Saska 8
W  sobotę dnia 1 marca 1924 r. odbędzie się 

o godzinie 10-tej wieczór

Wielka Maskarada
HŁuzmaicoua kabaretem Jazz-bandem konkur
sami kostyumow i piękności. Osoby, które 
%■ powodu przeoczenia zaproszeń nie otrzy
mały, zechcą się zgłosić po odbiór tychże 
a  Firmy Joachim Ringel, Szewska 7. 283

Komitet zabawowy Z. K. S. „Kadimah*

I m  czwartak dnia 28 lutego 1924 
m  o godz. 7 V2 wieczór

Koncert „SzirV‘
w (tfnotaafrza „W arszawa"

B2ety wcześniej nabyć można u firm: Braci 
Landwirth, Grodzka 46, Scbónberg, Stradom, 
Gołdnuum, Stradom i Weinmann, Starowiślna.

Jerozolima, (Ż A T ). Arabskie pismo „A lif-B a" 
ogłasza in łerw iew  z Abdulą, Emirem Transjorda 
nii o sprawie palestyńskiej. Wedle pisma arabskie 
go miał bdula oświadczyć:

Chcę wam dać dokładną odpowiedź i piszę w y
jaśnienie, które w' każdym czasie możecie ogłosić 
Jego królewska Mość, król Hussein nie może zre
zygnować z żądań, na które zgodziły się w ielki; 
mocarstwa podczas wojny. Dyskusya o t iakiach 
angielsko-liedżaskim została przerwana wskuteJ. 
zmian jakie nastąpią w niektórych Klauzulach. Nie 
wiadomo, czy zostanie ona ponownie podjęta. K ról

Hussein nie spodziewał się dyskusyi o problemtta 
palestyńskim. Co do mnie, zdania swego nie zm io 
nilem. Co się tyczy angielsko-arabskiego traktatu, 
wiem że król Hussein przedłożył wysokiemu Ko
misarzowi dla Palestyny kitka ważnych warun
ków, które poruszają problem palestyński. Warun
ki stoją w  związku ze samorządem, którego żąda
ją Palestyńczycy. Wysoki Komisarz przesiał te wa 
runki do Londynu do „Foreign  Office11 i oczekuje 
odpowiedzi. Jestem pewien, że Król Hussein nie 
opuści Zajordanii dopóki sprawa palestyńska nie 
będzie rozwiązana.

„Podzięka dla zdrajcy” .
Arabska „Feleslin " podaje następujący list pt. 

„zasłużona podzięka1.
Syryjski współpracownik pisze nam z Amster

damu.
Szanowny Panie Redaktorze!

Jestem obecnie w podróży z Niemiec do Anglii 
a przebywając na razie w  Hołandyi korzystam ze 
sposobności, aby wybadać zapatrywania tuitej 
szych chrześcian i Żydów o stosunkach bliskiego 
Wschodu i Palestyny. Zdziwiłem się bardzo, kie 
dy mi powiedziano przy tej sposobności o w ie l
kich zasługach, które położył Żyd holenderski dla 
narodu palestyńskiego (tzn. arabskiego przyp. 
tłum.). Myślę o prof Jakóbie de Haanle w El-Kuds 
(Jerozolima). Doniesiono mi bowiem, że jestto je 
dyny człowiek wśród wszystkich dziennikarzy ho 
lenderskich, który zawsze energicznie występuje 
w  interesie palestyńskich Arabów' i zwalcza żąda
nia syonistyczne. Naród arabski ma obowiązek 
podziękowania prof. de Haanow i za jego pracę 
dla interesów arabskich.

Z poważaniem Abdul Rasak Damaszki 
Przypisek redakcyi „Felestin11. Prof. de Han 

jest znany jako korespondent „D aily  Ekspress11 i 
występuje zawsze źgodnie z żądaniami nacyonali 
stycznej partyi arabskiej. Jego działalność w yw o
łała w  konsekwencyi dymisyę ze szkojy prawni
czej ze stanowiska docenta szkoły prawniczej w 
Jerozolimie.

R
Londyn, (Ż A T ). Przedstawiciel ŻATu odbył o-

statnio in łerw iew  z członkami węgierskiej dele-

Moskwa. (Rsp.) W  najbliższej przyszłości zajdą 
ważne zmiany w  najwyższych stanowiskach kiero
wniczych armii czerwonej. Zmiany te zostały spo
wodowane tajną uchwałą Centr. Kom. partyi ko
munistycznej, wywołaną ostatniemi walkami 
dwóch kierunków w  łonie partyi. Najbardziej sen
sacyjną z tych zmian będzie dymisya obecnego 
głównodowodzącego armią czerwoną byłego puł
kownika Sergiusza Kamieniewa, który podczas 
słynnej „dyskusyi11 złączył swe losy z opozycyą 
partyjną i  obecnie zmuszony jest porzucić stano 
wisko głównodowodzącego.

Jednocześnie otrzymuje również były generał 
Lebiediew dymisyę ze stanowiska szefa sztabu 
generalnego, atrzyirując stanowisko naczelnika 
Akademii sztabu generalnego. Na miejsoe dymisyo j 
waaego już szefa sowieckiej ąwiacio—wojennej, j

gacyi demokratycznej, przebywającej obecnie W 
Londynie jako delegacja do „Labom- Party11. \L 
in. oświadczyła delegacya co następuje:

Naród węgierski nienawidzą terrorystycznej, a- 
wantumiczej działalności „budzących się madzia- 
rów 1-. Ludność chłopska zgadza się w tym w zglą
dzie z zapatrywaniami stronnictwa demokratycz
nego i gdyby można przeprowadzić tajne wybory 
wybrał by lud większość demokratyczną a obecny 
rząd musiałby ustąpić.

Co się tjrczy stosunku węgierskiej partyi demo
kratycznej do Żydów — oświadczyli delegaci, ża 
demokratyczne i socyalistyczne stronnictwo na 
Węgrzech niema specyalnego programu w  stosun
ku do żydów, ale że traktuje ich jako równoupra 
wnionych obywateli węgierskich, którzy powinni 
korzystać z tych samych praw, co chrześcijańscy 
obywatele węgierscy.

Rząd demokratyczny usunąłby wszystkie niesprą 
wicdliwości, jakie popełnia obecny rząd w  stosun
ku do Żydów.

Kwestya językowa na Łotwie.
Ryga, (ŻA T ). W  związku z projektorwanem u- 

chwaleniem narodowej autonomii dla Żydów na 
Łotw ie rozpatruje się kwestyę, który z języków  
ma być uznany za podstawę autonomii, język he
brajski czy żydowski. Jeden z przywódców łotew
skiej socyaldemokracyi oświadczył, że błędem jest 
mieszanie problemów języka hebrajskiego z ży
dowską reakcyą ponieważ odrodzenie się tego ję
zyka ma w ielkie znaczenie dla całej żydowskiej 
kultury. Kwestyą stanowiska wobec języka hebraj
skiego zajmie się wkrótce posiedzenie stronnic
twa socyalistycznego na Łotw ie.

■jijii,) lm.l! imnw - f

Rozenholca, również należącego do opozycjo, zo 
stanie mianowany Gusiew. Prócz tego otrzymują 
dymisyę również i inni wybitni kierownicy armii 
czerwonej, w  tej liczbie i kierownik zaopatrzenia 
Rżanow. Projektowana dymisya dowodzącego woj
skami Moskiewskiego okręgu wojskowego, Muro- 
łowa, nie nastąpi, gdyż dał on pisemne zobowią
zanie zaprzestać wszelkiej działalności opozycyj
nej w  armii czerwonej.

Na Francuskie Brusy
o dymensyach 63/165— 63/180— 73/225 mm. 
mam stałe zapotrzebowanie. Płacę równo
wartość DOLAROW po kursie dnia zakilpu. 
Zgłoszenia pod adresem : Joh. Jahr Przemyśl 
drzewny i tartaki parowe w Stanisławowie, 
ul. Sapieżyńska 11 37*
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KROM KA.
Kraków , 23 lutego

_  o  O D N O W IE m E  I  R O Z S Z E R Z E N IE  BI- 
B I IOTFKI JAGIELLOŃSKIEJ. W  m yśl uchwa 
i y  k-m i&yi B iblioteki Jagiellońskiej, zarząd B i
blioteki zw rócił się w czora j do dyrekcyi robót 
publicznych  w  K rakow ie z obszernym  m em orya 
łem, przedstaw iając najaktualn iejsze potrzeby 
B ib liotek i. W  pierw szym  rzędzie P | d z i  tu r, ko
nieczność jaknajszybszej naprawy dachu i re
montu gm achu przy  ul. św, A nny, oraz rozsze 
rżen ia  czyteln i bibliotecznej. Zarząd  proponuje 
rozszerzenie sali czyteln i o przyległe do m ej 2 
nbikacye, m ieszczące obecnie garderobę i w ypo
życzaln ię, przyczem  Biblioteka m usiałaby z a 
ją ć  wszystk ie lukale parterowe gm achu N ow o 
dworskiego, w  których m ieszczą się obecnie se- 
nr mary a filozoficzne, m atem atyczne i archeolo
giczne oraz biblioteki towarzystw  akademickich. 
Seminarya i  b ib liotek i uczniowskie m ogłyby 
znaleźć w ygodne pom ieszczenie w  daw nej szko 
ie przem ysłow ej p rzy  u licy Golęl.j( ■ j  o ileby re- 
slauracya gmachu została w  myśl p lanów  za 
rządu wykonaną. M em oryał kończy się prośną 
b y  dy iekcya  robót publicznych wyjednała u 
rządu takie kredyty, k lóreby u m ożliw iły  wyko 
na .iie  wszystkich projektowanych robót w  c ią 
gu bieżącego roku.

— RUCH P O C IĄ G Ó W , przychodzących do 
K rakow a, szwankuje nadal, chociaż spóźnienia 
nie są ju ż  tak znaczne, jaK w  ubiegłych tygo 
dniach. Spóźnieniom  ulegają głównie pociągi 
dalekobieżne oraz od strony Zakopanego* Ruch 
pociągów  do K ocm yrzow a jeszcze nie został 
pod jęty.

-  Z R Z E S Z E N IA  M IE S Z K A N IO W E . M agi
strat w zyw a wszystkie spółdzielnie (kooperaty
w y ).  spółki i stowarzyszenia m ieszkaniowe, k tó 
re powstały po 1 stycznia 1923 r, aby bezzw ło
cznie zgłosiły się przez swych delegatów do w y 
dzia łu  I. a Magistratu (g łów n y  gm ach I I  piętro 
N r  d rzw i 28), celem wypełn ien ia  przepisani go 
form ularza.

,* —  E G Z A M IN Y  N A U C Z Y C IE L S K IE . W  semi 
naryum  nauczycielskiem  n.ęskiem  w  Krakow ie 
rozpoczęły się egzam iny w ydzia łow e dla nau
czyc ie li szkół powszechnych według nowych 
program ów  m inisteryalftych

—  W  M IE JS K IE J  S Z K O L E  G O SPO D A R 
S T W A  D O M O W E G O  W  K R A K O W IE , P ędzi- 
chów  13 otw iera się następujące kursa 1) Go
towania, 2) M odniarstwa, 3) Trykoiarstwa, 4) 
K raw ieczyzny i 5) B ieliźn iarstwa. W pisy p rzy j 
m u je  kancelarya szkoły i udziela bliższych in - 
fo rm acy i codziennie z w y ją tk iem  niedzieli cxi 
godziny 12— 1 w  południe.

—  D O D A T E K  G M IN N Y  DO  P O D A T K U  GRUN 
TO W E G O . M in isterstwo spraw wewnętrznych 
w  porozum ieniu z  m inisterstwem  skarbu za 
tw ierdziło  uchwałę rady  m iasta Krakow a, którą 
ustanow iono od reku 1924 r. stopę procentowe 
go dodatku gm innego od państwowego podatku 
gruntow ego w  m ieście K rakow ie  w  wysukośu 
(135 pro< er.t tego podatku —  z tern, że dodatek 
!45 procent ponad norm ę 90 pąprent bedzie w y 
m ierzan y  od stawki podatku państwowego bez 
dodatku progresywnego.

—  K O N T Y N G E N T Y  M Ą K I C H I E B O W E J. 
Celem  obniżenia cen m ąki na targu, główny 
u rząd żyw nościow y w  Poznaniu zaopatrzył w ię 
ksze m iasta w  duże ilości m ąki ch lebowej, p rzy - 
czem  m . K raków  otrzym ało jako  m iesięczny 
kontyngent 50 w agonów . W obec wyczerpan ia 
d o tj cht zasowyeh zapasów, które rozdzielono 
m ięd zy  kooperatywy i piekarnie, krakowskie, 
m agistrat zw róc ił się do głównego urzędu żyw  
ilościow ego o  nadesłanie now ych  transportów 
te j m ąki d l? miasta. N a  skutek in terw encyi gm i 
ny Guzohan narządził w ysyłkę 40 w agonów  
m ąk i cŁdebowej do Krakowa.

—  E PILO G  K O N F IS K A T Y  15 W AGONÓW  CU
KRU . Magistrat krakowski przejął w  dniu wczo
rajszym 11 wagonów cukru, zakwestyonowanego 
w  swoam czasie w  magazynach Polskiego Globu 
Cenę lnu towną cukru określił magistrat na
1,700.000 mp. za 1 kg, jakkolwiek nabył ęiijj ic-i 
teu od związku cukrowników po l,550.cuu mp. lo

Na mocy spacyalno&a upoważnienia Kinisteratw i 2kb.tMs

Bank Kome^cyalny 11 w Krakowie
itrtn ra ch u n k i b ie żą c e  w  o b cyc h  t ■•łutach

na zasadach odnośnego  rozp orząd zen ia  M in is te rs iw a  Skarbu  i uskuteczn ia  wypłaty z tych 
rachunków  bez żadnych  ogran iczeń . 281
■awmimtnminiiiiiM i ..
ko składy Polskiego Globu. Nadwyżka w  wysoko
ści 150.000 mp. na każdym kilogramie za koszta 
transportu wydaje się zbyt wygórowaną. Cukier 
podzielono między konsumy i spółdzielnie, a jeden 
wagon rozsprzeua magistrat po cenie własnych 
..osziów między instytucye dcibroczyn.me.

— TRANSPORTY DRZEW A DLA KRAKOWA.
W  najbliższym czasie nadejda. dio Krakowa wię
ksze transporty drzewa zakontraktowane przed kil 
koma miesiącami u jednej z wielkich firm drzew
nych na kresach wschodnich. Kontrakt opiewa 
na 75 wagonow z których pierwsze transporty 
spodziewane są w przyszłym tygodniu. Cena za 
100 kg drzewa jeszcze nie skalkulowana szczegó
łowo, będzie o 2 do 3 milionów nizsza od cen w  
krakowskich składach drzewa.

— GAZ I ELEKTRYKA TANIEJ A. Jak się dc 
w lądujemy, pw.yiUum miasat w porozumieniu z 
komisyą gazów o-eleMryczną obniży od poniedział
ku 25 hm. ceny prądu elektrycznego i gazu z po
wodu spadku ceny wegiu. Zniżka wyniesie praw
dopodobnie okoto*fo%'..

—  CENA W > KOBÓW TYTOŃfOWYCH pozosta 
je również na tydzień ou 25 do 2 marca niezmie
niona tj. obliczana będzie na podstawie kursu iran- 
ka waloryzacyjnego 1,800.000.

— NA  TARGU WCZORAJSZYMI płacono za 1 
litr mieka zbieranego 400 do 480 tysięcy mp., nie- 
zbi-eianego 450 do 500, śmietany słodkiej 700 do 
800, kwaśnej 1200 do 1500 ,1 kg mas);; 0 do 0 i pół 
miliona mp., sera 1400 do 1500, jaja za sztukę ISO 
do 2<J0. Drób: kura 0 do 12 milionów mp., kaczka 
S do 12, gęś 15 do 25, indyk 18 do 25. Rjby: 1 kg 
xarpia 7 do 7’A nuiionu mp., szczupaka 7 do 8, li
na 0 do 7 milionów'mp.

— W IE L n A  REDUTA SZERMIERZY, która od
będzie się dziś w sobotę w  salach Starego Teatru 
stanie się niewątpliwie syntezą wszystkich karna 
wałowych uciech i rendez—vous elity towarzyskiej 
Krakowa, któia jak mużna wnioskować z ilości 
wydanych dotąd zaproszeń i bileiów — znajdzie
się na tej wielkiej zabawie niemal w komplecie. ; , . 0 . , .- , .- .

Komite t dokłada wszelkich starań, aby Wielka 11 e# el? *4 lutego o godnm e 7 W  Lmachn

dasa, k tó iy  niósł w worku 22 łopat blaszanych 
warfóści 44 m ilionów mp. Indagowany Kajdae 
przyznał się do kradzieży tyen łopat, dokonanej na 
Rynku podgórskim. Kajdasa accsztOrWąno a to
pu ty złożono w  depozycie policyi.

------------ o-o------------
—  REDUTA „CZYTELNI T O W  i l t ł s Y S k i i i r *  

m ająca od szeregu lał ustaloną opinię najswie-. 
tniejszej zabaw y karnawałowej odbędzie się w  
sobotę 1 marca br. w  salach Starego ‘Teatru. 
Zainteresowanie w szerokich kołach krakow
skiego Tow arzystw a  zaznaczające się żywym 
pokupem b iletów  wstępu da je  rękojmię znako
m itego powodzenia. Zaproszeń nie wysyła się. 
Członkowie m ogą odbieiać b ile ty  jakoteż zgła
szać gości codziennie od godziny 6— 8 w ieczór 
w  lokalu Czytelni, L in ia  A —B  1. 30.

  o -o------------
—  Z A B A W A  O R Y E N T A L N A  odbyć się ma

jąca w  salach Starego Teatru w  dniu 8 mai ca 
1924 będzie punktem zbornym  n.łeligencyi na
szego miasta, o czem  świadczy duże zaimersowa 
nie się tych sfer oryginalną zabawą, u jaw n ia 
jące się w znacznym  pokupie Metó-w, których 
przedsprzedaż przed kilku dniami się rozpoł żę
ła. Na liczne zapylan ia poczuwa się komitet da 
onow iązku udzielenia zb io iow e j odpowiedzi, żfc 
brak wschodniego stroju nie powinien stanowić 
absolutnie przeszkody w e wzięciu  udziału w  rej 
egzotycznej zabawie. Strój wieczorowy w  t~kim 
razie przypom inał będzie v  schodnie piękności, 
graw itu jące ku europejskiej kulturze, przez cą 
zabawa nabierze w ięcej jeszcze znajjaon nie-i 
zgłębionego Wschodu.

 _ -
| —  „W S P Ó Ł P R A C A  RODZICÓW I  N &1JCZY
i C iE L l“ . Staraniem Zw iązku  N auczycie li H eb ra j 
! skiej Szkoły Lu dow ej i Średniej odbędzie się

Reduta Szermierzy przeszła wszelkie oczekiwa- 
pia najwybredniejszych nawet bywalców reduto
wych i pozostawiła po sobie jak najkorzystniejsza 
wiażenie. Do obfitego programu reduty dodaj 
jeszcze komitet tombolę a w  niej mnóstwo warto
ściowych fantów. Resztę niegprzedanych biletów 
wstępu nabywać można w kasie Starego Teatru od 
godz. C wieczór. Początek reduty o g, 10 w nocy.

— TRADYCYJNY WIECZÓR REDUTOWY u 
rzędników miejskich odbędzie się w  Salach Sta
rego Teatru w dniu 4 marca br. Bal ten, który 
uzyskał w Krakowie jaknajlepszą opinię, ściągnie 
niewątpliwie elitę naszego miasta. Komitet pract 
je nad szeregiem niespodziunek dla gości. Zapro
szeń rozsyłać się nie będzie, jedynie ■inieiine wy
kiwać będzie od środy dna 27 lutego w godzinach 

od 12—2 przed i od 6—7 pop. |>iujro sekretarza 
prezyd. magistratu.

— SPŁOSZENI KASIARZE. W  nocy z 21 na 
22 bm. dokonali niewyśledzeni sprawcy włamania 
do biura składnicy Kółek rolniczych przy u) 
Szlak 1. 51 Włamywacze dostali sie do lokalu biu- 
rowego przez piwnicę, jednak zostali spłoszeni 
i nie mogli przystąpić do rozbicia kasy. Uciekając 
porzucili opryszki przybory do rozbijania kas o- 
gniotrwałych.

—  N IELEG ALNY W YW Ó Z MIĘSA. Policyn 
przytrzymała na dworcu 38-lctnią Wiktoryę Mróz 
z Nowego Miasta i 17-ietnią Waleryę Panek z Dą
browy górniczej w chwili, gdy usiłowały wywieźć 
z Krakowa 45 kg mięsa wieprzowego bez zezwo
lenia na wywóz. Mięso skonfiskowano i sprzedano 
zakładom dobroczynnym.

— ZM ARZNIĘTE ZW ŁOKI NOWORODKA. Do 
policyi doniósł Władysław Jędrzejczyk, że wczo
raj wieczór znalazł na Błoniach kolo boiska spor 
towego „Cracoyii" zwłoki noworodka, zakopane 
w piasku. Lekarz miejski stwierdził, że dzieci; 
pici męskiej odniosło śmierć wskutek zamarznię
cia. Zwłoki przewieziono do zakładu medycyny są
dowej.

U A,TRAS 1 ŁOPATY. W czoit I rj 4 :G:--jęf»n 
ko wy na uj. Krakusa 2S jud ni ego W l.u y .; Kuj-.

szkolnym  przy ulicy Brzozow ej wykład pedago
giczny Dra Juliusza F e ldh o in a  pŁ: „W spółpra. 

n:a rodziców  i  nauczycieli", po wykładzie odbę
dzie się herbatka towarzyska, połączona z dy- 
skusyą. 286

■-—— o-o  —

-  T E O R Y A  E IN S T E IN A  N A  E K R A N IE . 
Wobec ogrom nego zainteresowania teery^ wiel
kiego uczonego, K inoteatr „Warszawa" wyświe
tla w  niedzielę 24-go bm. o godzinie 12 w po
łudnie ob.egający całą n.emaj Europę film po* 
pularno-naukowy „Teorya względności prof, 
Einsteina". F ilm  ilustrowany będzie odczytem 
pióra znakom itego pisarza i uczonego Brunona 
W inawera; ceny miejsc, zniżone. 196

---------- o-o —--------
— CHALUCIM ! Jutro niedziela, Stradom 15. 72§) 

wieczór, referuje Schor na temat: Życie staroż. 
rlehrejcz ków n. p. B'blh. Obecność wszystkich 
konieczna.

— PO D ZIĘKO W ANIE . Prezydyum Ochronki 
dzieci żyd. w  Krakowie ul. Mostowa i. 2 składa 
najserdeczniejsze podziękowania oiiiarodawcom 
za złożone hejne datki. —  Po 30,000.000 Mjp. PP. 
Htrczka ,Zygmunt Schrager, „Cracovia‘ ‘ , — po, 
25.0ii0.000 Mp. M. Haubejstock, Polsko Gdańskie 
Tow. Handlowe, Dr. I  S„ X. X., Dr. OberLenćter.— 
Po 20,000.000 Samued F e . oog, H Zins. Wtodz. WOrt 
man, N. N., Randowa. — Po  10,000.000 Maurycy 
Fragner, J., „Spiho" A. Eder, K lara Begleiter, J «- 
kób Landesmnn. — Po 5,000.000 „Z o ra " .  Zwraca
my się do PT. Publiczności z prośbą by  zechciała 
pomóc tym najnieszczęśliwszym i n—jbdedniiejszym 
dzieciom przystępując jako członkowie do wspom
nianej ochronki. 867

Naszem u Prezesow i
Dr. Wilhelmowi Bjr-elhmainerfrwl 

wyraża z powodu straty matki najserdecznlej- 
: ż « słowa współczucia

żydowska Biblioteka Ludowa w Tarnowie.
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NADESŁANE.
Z** rubrykę tę redakcya nic odpowiada.

O.^la^czsnPe.
„Wykrycie ta lnsgo feeficsk&a

P lW  w l l c y  « . 8 ^ ł !

Odnośnie do napastliwej notatki, um ieszczo
nej pod pow yższym  tytu łem  w  niektórych p i
smach krakowskich zaw iadam iam y, że udało 
nam  się w ykryć  inspiratora tychże notatek uw ła 
cza jęcych  czci naszej instytucyi. Donosim y, iż  
pan tea  spowodował um ieszczenie inkrym ino
w anej notatki, aby w  ten sposób aa łam ach 
p h m  załatw ić osobiste porachunki.

Tw .erdzone w  notatce wspom nianej „fak ta ” 
są od początku do końca zm yślone i kłam liwe, 
co też zostało przez nas dow odn ie wykazane. 
P rzec iw ko  insp iratorow i wsj omnianyich w ieści 
w n ieśliśm y odpow iednie krok i karne.

B A E K  S P Ó Ł D Z IE L C Z Y
Spółka z egr. odp. 4235

r  Krakowie, ulica Grodzka L. 63.

1  KRAJU.

SiasowaBie tato M i » K i
Wobec powszechnie znanej u nas m izeryi miesz

kaniowej, wojskowość była zmuszona część ofice
rów zakwaterować w  hotelach. Pochłaniało to zna
czne sumy, które zwłaszcza przy stałych podwyż
kach cen hoteiłowcyh w ostatnich czasach dochodzi- 
fa  do borendainych wysokości 
( W ładze wojskowe zdawały sobie sprawę z tego 
jatstau i  Idłkakrotnie już wydawały rozkazy z pre- 
ninzyynym terminem, w którym należało oficerów  
IHsanąć z  botelL Wszystko jednak rozbijało się o 
Sr-afc ioL ń, do których, możnaby było tych oiice- 
irfcw pgrauieśd
I Ostatecznie jednak i  na to rada się znalazła. Po- 
■tanewiano przeprowadzić ścisłą kontrolę rozmie- 
m wanta oddziałów i urzędów wojskowych, spo- 
Arfewając się zyskać w  ten sposób lokale, które 
jpo odremontawaniu da się zużytkować na kwatery 
KtficaraMfi, '
I Ro£ycz odnośna Wydał niedawno Szef Admini- 
• tm cy i Arm ii, polecajęc zarazem porozumieć się 
lag wtadzami cywilnemi w  sprawie ewentualnego za 

aa ten cel wolnych budynków państwowych, 
choćby tylko na okres przejściowy do czasu wy- 
Monoittowaiiia lokali wojskowych, 
j Wszystko to ma być wykonane w  najbliższym 
ezażie, tak, aby z  dniem 31 marca br. hotele zosta
ł y  be .Wam kuwo opróżnione z kwater oficerskich.

Bezrobocie w Drohobyczu.
Z  Drohobycza donoszą: 

t P o d  znakiem  redukcji, będącej w yrazem  k ry  
zysu, p rzezyw anego obecnie także i  przez lut. 
p rzem ysł na ftow y, stoją teraz i przedsiębior
stwa kopaln iane i ra fin ery jne, stanowiące pod
stawę bytu  i  egzysten c ji m nóstwa rodzin  robot 
n iczych, rzem ieślr lczych  i  ui zrdnkzych . Z  dnia 
na dzień  m nożą się zastępy bezrobotnych, z im  
no, głód i nęuza poczyna zaglądać do n iejedne
go  domu, gdzie  jeszcze w czo ra j spodziewano się 
■lepszego ju tra.

Bezrobocie to m oże p rz jb ra ć  groźne rozm ia
ry , d latego rząd powiniien spraw ie le j baczną 
pośw ięcić uwagę.

W aryat czy oszust!
Aresztowania doktora praw.

Pisma lwowskie donoszą:
Połiicya lwowska aresztowała w  nocy na 20 bm. 

/Adolfa Kerńbala, doktora praw, b. koncypieuta 
.adwokackiego, syna zamożnego kupca lwowskiego, 
za liczne oszustwa i kradzieże, popełniane już od 
ła t kilku. W  czasie rew izyt przeprowadzonej w  
mieszkaniu Hcrnbala — znaleziono 58 oryginal- 
,nych pieczęci rozmaitych władz, instytucyj pań
stwowych i  prywatnych oraz osób prywatnych, 
i systematycznie przez niego okradanych. Jak w y 
kazało śledztwo, za pomocą tych pieczęci oraz do
skonałego naśladowania pisma i  podpisów, od 
dłuższego czasu dopuszczał się Hernbal rozmaite
go rodzaju nadużyć, jak wystawianie świadectw, 
rozmaitego rodzaju dokumentów, poleceń oraz bi- 
;letów bezpłatnych na koleje państwowe, o  czem 
jświadczy również znalezienie 150 faSSywycłi bile
tów  na rozmaite przestrzenie jak Lwów— Poznań,

„NOWY DZIENNIK" niedziela 53 M ego

.Warszawa, W ilno itp. Oprócz tego znaleziono p i
sma wystosowane przez województwo, magistrat, 
z pieczęciami oraz doskonale podrobionymi podpi
sami, polecająoe Hernbala jako znakomitego pra
cownika. Że fałszerstwa te dochodziły u Hernbala 
do mairactwa świadczy, oryginalny dokument z 
pieczątką Towarzystwa strzeleckiego, mianujący 
Hernbala na ,,króla kurkowego". Posiadając ró
wnież skradzioną przed dwoma laty pieczątkę Dy- 
rekeyi policyi oraz zast. komendanta palie. dra 
Torwińskiego, korzystał Ilernbal bardzo często z 
biletów teatralnych, które na podstawie sfałszo
wanych pism otrzymywał. Ostatnio korzystał Hern 
bal pod nazwiskiem dra Torwińskiego z loży  sta
łej p. Hermana, właściciela gmachu teatru „N ow o
ści “ , do której bilety na przez siebie pisane listy, 
zawsze otrzymywał. Manipulacye oszusta wyszły 
na jaw  w  ten sposób, że p. Herman otrzymawszy 
pismo, wysłał bilet wprost do dra Torwińskiego, 
który znów zdziwiony nieproszonym biletem za
dziw ił się jeszcze bardziej, ujrzawszy pismo ze 
swoim podpisem i  pieczątką, którą mu Już dawno 
skradziono. Na zarządzenie Dyrekcyi policyi are
sztowano oszusta w  chwili, gdy ten wchodził do 
loży. Oprócz pieczęci, znaleziono również w  jego 
mieszkaniu części pontyfilcalnego stroju biskupie
go, pochodzące również z kradzieży.

§!fl S SjlKWlS Plfflf li i i  llM iE g i
Z  Lu b lina  donoszą nam :
W  „Z iem i Lubelsk ie j”  p o ja w ił się w  jesien i 

r, z. artykuł p ióra p, T : Kaszyńskiego, v rym ie- 
rzony przeciw  ówczesnemu m in istrow i skarnu, 
p, Kucharskiemu. W  artykule tym , w  którym  
nazwano p, Kucharskiego ,;pogronjcą m ark i 
po lsk iej” , dopatrzył się Urząd prokuratorski 
przestępstwa i  w ytoczy ł „Z iem i Lu belsk ie j”  pro 
ces. R ozpraw a odbyła się onegdaj, a zakończy
ła się skazaniem red, Teodora Kaszyńskiego na 
dw a tygodn ie aresztu i poniesienie kosziów  są
dowych.

U i i M  A l i e l t a K e t a m
Lw ów , 20 lutego. (Tel. wł.).

W  lwowskim  sądzie karnym miało się odbyć 
wczoraj kilka rozpraw  sądowych przeciwko tutej
szym paskarzom mięsnym. Tymczasem w  ostatniej 
chw ili okazało się, że wszystkie akta sądowe w 
tych sprawach zostały skradł1 one!

Oskarżeni przypuszczali widocznie, że w  ten 
sposób zdołają się uchronić od wymiaru sprawie
dliwości. Zawiedli się jednak sromotnie, gdyż na 
polecenie szefa Sadu akta zostały restytuowane 
i wszyscy lichwiarze rzeźnicy staną niebawem 
przed trybun ale A .

----------------- o - o — -------------

Ż Y D O W S K IE  B IU R O  S T A T Y S T Y C Z N E  
D L A  W S C H O D N IE J  M A Ł O P O L S K I, którego 
brak dał się dotychczas dotk liw ie  odczuwać, zo 
stało utworzone, jcko  sekeya statystyczna p rzy  
T o v rarzystw ie szerzenia h yg ien y  wśród Żydów  
w e Lw ow ie .

Z a  pierwsze zadanie postaw iło  sobie biuro 
statystyczne zestaw ien ie system atyczne b ib lio 
g ra fii i  całego m eferyału  statystycznego, doty
czącego ludności żydow sk iej wschodn iej i  za
chodniej M ałopolski. Następnie opracowanie 
mnteryału statystycznego ludności żydow 
skiej w schodn iej M ałopolski ostatnich la t d zie
sięciu (914— 924), szczególnie pod w zględem  
dem ogra ficznym , ekonom icznym , soteyalnjym, 
zd row otnym  i  krym inalno-m oralnym .

K ierow n ictw o  Sekcyi i  biura statystycznego 
pow ierzone zostały p. dr. R a fa łow i Beckerowi, 
zam ieszkałem u obecnie w  Starym  Sam borze i 
z  te j też ra cy i Centrala tamże się znajdu je. Ce
lem  zbieran ia potrzebnych m atcryałów  zostanie 
wkrótce zorgan izowana grupa m łodych akade 
m ików  w e L w ow ie .

Praca dotyczącego b iu ra ju ż  się rozpoczęła. 
Chcący na  tern polu w spółpracow ać zechcą na 
w iązać kontakt z k ierownictwem , a wszelk ie o r- 
gan izacye społeczne-żydowskie pow in n y wszyst 
k ie m ateryały, jak iem i rozporządzają, tu  nade
słać.

Adres żydow skiego b iu ra statystycznego:
Dr. R, Becker, Stary Sambor, Małopolska,

RO BO TNICY ŚLĄSCY PR ZE C IW  PR ZE D ŁU ŻA
N IU  CZASU PR AC Y.

9Y. Donoszą nam z Ka'ow ic. Odbył się tu kongres 
robotniczych Rad załogowych przy udziale 200 de
legatów  z Górnego Śląska i Zagłębia dąlwowsłue- 
go, repre; entującyeh wszystkie organizacje zawo
dowe, zgrupowane w  Zespole „P raca” . Przewo-

Nr. 30

Z a led w ie  3%  z  z iem i ornej w  Palestynie jest 
dotychczas w rękach  Ż yd ów . 60.0P rodzin, 
żydow sk ich  zam ieszku je  nasze dzie ln ice , je ś li 
za tem  każda z ło ż y  cS te la n n i©  t y l k o  1 0 0 0
fcip. R9© gS®vri», na Fundusz Naro<

w ów czas  w .m ocni s ię  znaczn ie nasz
stan posiadan ia  w  P a les tyn ie .

dniczący Zespołu „Pracy” p. Kot i eftrowal spra
wę 8-godz innego dnia pracvi zarobków robotni* 
czych. Po dłuższej i ożywionej dyskusyi uchwalo
no ryzolucyę, odrzucającą kategorycznie propozy* 
cyę przemysłowców co do przedłużenia 8-godzinne- 
go dnia pracy i co do dalszego obniżania pła^y, 
Kongre supoważnił Zespół „Praca” do obmyśleni^ 
w porozumieniu z przemysłowcami środków, pro
wadzących do podniesienia wydajności pracy bta 
przedłużania czasu pracy. . ;

POŻAR W  TEATRZE MIEJSKIM W  PYDGOSZi 
OZY. W  Bydgoszczy, w Teatrze Miejskim, onegda] 
podczas przedstawienia, przy łącznikach elekta yCŁ* 
nych, tuż obok Orkiestry, wybuchł silny ogień/ 
Przerażona publiczność, widząc buchający pło
mień, powstała z miejsc, w  zamiarz„ ucieczki Na| 
zapewnienie kapelmistrza jednali, że nie grozi ta* 
dne niebezpieczeństwo, zapanował na sali spokój/ 
Po półgodzinnej przerwie przedstawienie pono
wnie rozpoczęto.

R E W IZY A  PROCESU STUECKGOLDAl Nasz 
Korespondent warszawski donosi: Z najzupełniej 
miarodajnej strony dowiadujemy się, że doniesie
nie jednego z pism warszawskich o rzekomo wy
krytych przez polićyę przygotowaniach przebywa
jącego w  więzieniu Słueckgolda do ucieczki — są 
całkowicie bezpodstawne. Natomiast prawdą jest 
podobno, że żona uwięzionego Stueckgolda otrzy
mała pozwolenie na codzienne odwiedzanie męża?

Jak słychać rodzina skazanego odbywa obecnie 
narady z pewnym adwokatem warszawskim, byłym 
prokuratorem, który obejmie obronę Stueckgolda 
na rozprawie w  drugiej instancyi.

Termin tej rozprawy ustalony Lędzie najpraw
dopodobniej na połowę marca br.

ŻYRARDOW SKA AFER A CUKROWA, W  zwią
zku ze znaną aferą cukrową polegającą na tern, 
że wiceprezydent miasta Żyrardowa sprzedawał 
cukier na pasek, dowiadujemy się, że zapadła już 
zasadnicza decyzya rozwiązania rady miejskiej w  
Żyrardowie. Sprawa cala znajduje się w  rękach 
władz prokuratorskich. Term!n nowych wyborów  
do rady miejskiej ściśle nie. został jeszcze wyzna
czony, w  każdym razie wiadoroem jest, że wybory 
te odbędą się nie później, niż w  drugiej połowie 
marca.

ZE  Ś W IA T A .

Znalezienie cennych materyałc w
archiwelnych polskich w  Odossio.

Jak komunikują prasie sowieckiej z Odessy, zna
leziono tam szereg cennych materyałów a.chi1- 
Walnych, posiadających w ielkie znaczenie histo
ryczne i polityczne. Prócz dokumentów dotyczą
cych Besarabii, znaleziono też patenty i dokumenty 
poczynając od XV. wieku do końca panowania Sta
nisława Augusta. Wśród tych dokumentów ma być 
wiele oryginałów  z pieczęciami królów  polskich 
i podpisami Stanisława Augusta, Kościuszki i in
nych polityków, a także biskupów polskich.

ŻYD. U N IW E R SYTE T  LU D O W Y „TA R B U T”
Brzozowa 5.

Sobota: N .M ifelcw: „Położen ie Żydów w  Pol
sce po rozbiorach i w  Rosyi”  I.

Niedziela: Inż, B. Zimmermann: „Einstein i je* 
do teorya” .

TE A T R  IM. J. SŁOWACKIEGO.
Sobota: „Rozkosz uczciwości” .
Niedziela pop.: „Gwałtu co się dzieje” , wtecĄ, 

„r.ozkosz uczciwości” .

T E A T R  B A G A TE LA ,
Sobota pop.: „Chimery”  (ocoy zniżone), w ie c *  

„10 minut w  samochodzie” .
Niedziela pop.: „Uh im ery” , wiecz. , IÓ minut ® 

samochodzie.
O PERETKA. 7

Sobota: „Księżniczka czardasza” . -
Niedziela pop.: „W ojna z babami”, Wlecz. 

tja tancerka” .

R E PE R TU A R  K IN
RED U TA: „Kobieta apasz” .
W A N D A : „Smutna prawda” , dramat W  6 akt,'
SZTU KA: „W ładca kobiet” .
W A R S Z A W A : „Qno vadia”«



isr. *6 „NOWY DZIENNIK" niedziela 24 lutego

Przegląd gospodarczy.
Mń mm miittl P. i l

w  Krakowie z dia. 1 marca.
UW „Monitorze Polskim" Nr. 42 ogłoszone zostało 

następujące rozporządzenie Min. Przemysłu i Hau- 
idłu.

Z dniem 1 marca 1924 r. podejmą urzędy 1 agen- 
eye pocztowe czynności oLrotu czekowego na ra- 
A|0mek Oddziału Pocztowej Kasy Oszczędności w 
Krakowie.
i Oddział Pocztowej Kasy Oszczędności w  Kra
kowie będzie samodzielnie otwierał i prowadził 
fljin swoich ucezstników konta czekowe (od nu
meru 400.001 wzwyż), a wyciągi tych kont będzie 
przesyłał bezpośrednio ich właścicielom.

Uczestnikiem obrotu czekowego Oddziału Pocz
towej Kasy Oszczędności w  Krakowie staje się 
każda osoba (fizyczna lub prawna), której ten Od
dział PKO., na jej żądanie, otworzył konto cze
kowe.
‘ ,W ten sposcb uczestnicy obrotu czekowego PKO 
W  Warszawie, tudzież oddziałów PKO. w  Poznaniu 
(  Katowicach mogą być jednocześnie uczestnikami 
onrotu czekowego Oddziału PKO. w  Krakowie i 
Miwrotnie.

Właściciel konia czekowego Oddziału PKO. w  
Krakowie, będzie rozporządzał funduszami swymi 
bezpośrednio przez ten Oddział, przyczem przeka
zy czekowe będą przesyłane przez ten Oddział 
wprost do urzędów i agencyi pocztowych na ca
łym obszarze Rzeczypospolitej Polskiej.

  — o o------------
HANDEL

P O D W Y Ż S Z E N IE  C Ła  N A  P A P IE R . Jak 
nas in form u ją  ostatnio, konfereneya przem y
słow ców  papiern iczych z w ydaw cam i w  spra
w ie  podniesienia u lgow ej staw I-d celnej na p a 
pier doprow adziły  do puiozum ienia. Cło zosta
nie podniesione do 40 proceni u lg i celnej, p rzy 
czem  cło stanow ić będzie ty lk o  ochronę przed 
im portem . Pap iern icy  zgod z ili się nie podnosić 
cen papieru, jeśli m e wzrosną koszty surowca 
i  robocizny. Do ustalenia w ysokości wzrostu 
proszono z obu stron Min. Przem ysłu  i  Handlu 
Tak  więc w  c h w ili  obecnej zw yżka cła nie wpły
n ie na ju od iożtn ie  książek i gazet.

O P Ł A T Y  W Y W O Z O W E  OD  D E SE K . M ini 
ster skarbu podpisał rozporządzenie w  porozu
m ien iu  z m inistrem  p i zem ysłu i handlu w  spra 
w ie  nowych opiat w yw ozow ych  od ba li i desek 
osikowych. Opłata la  w ynosić  m a 75 procent 
zysku wyw-ozowego.

O  P O W IĘ K S Z E N IE  Z A M Ó W IE Ń  R Z Ą D O 
W Y C H  D L A  K O P A L Ń  W  M A Ł O ^ O L S C E . M in 
P rzem ysłu  i H and lu  odniosło się do M in ister
stwa kolei żel. z p rzedstaw im iem  konieczności 
udzielan ia  kopoln iom  m ałopolskim  zam ów ień 
w ęgow ych  w  w iększej n iż dotąd m ierze. Stano
w isko  to M inisterstwa Przem . i  H andlu  m o ty 
w u je  się sytua<-yą ekonom iczną tych  kopalń i e- 
fek tam i socyalnem i, jak ie  w yw o łan e  zostały w  
Zagłęb iu  K rakow sk iem  przez redukcyę pracy w  
kopalniach.

W A R U N K I O B N IŻ E N IA  C E N  N A  W Ę G IE L . 
D ążąc do obniżen ia cen na w ęgiel, stanowiący 
podstaw ow y artykuł przem ysłu p. m inister prze 
m ysła  i handlu zw róc ił się do priedstaw ic ie li 
kopelń  górnośląskich z in ieya tyw ą  uskutecznię 
n ia dalszej zn iżk i cen o 20 procent. P rzedstaw i
ciele kopalń ośw iadczyli gotowość przeprowa
dzenia żądania p. m in istra  pod warunk.em  je 
dnak przedłużenia dn ia  pracy g ó n rk ó w  do 8 
godzin  na dole i  10 godzin  na powierzchni. P. 
m in ister odrzucił tak sform ułowane warunki, 
a  utzym ując w  każdym  azie żądanie obniżenia 
cen na w ęgie l, p rzy ją ł do w iadom ości dla ści
ś le jszego  rozw ażen ia  sprawę czasu pracy w  gór 
n ictw ie  wogóle.

P R O P A G A N D A  W  R U M U N II. Z  iu icya tyw y 
Poselstw a Polsk iego  zam ierzonem  jes i w ydaw a
n ie w  Bukareszcie m iesięcznika w  języku ru 
m uńskim  i  francuskim , propagującego polskie 
interesa Iiand low o-przem yslow e w Rum unii. P i  
w o  w yd a w a re  będzie w k ilku  tysiącach egzem  
p larzy  i  rozsyłane do Izb  hand low ych  oraz kup 
ców i  p rzem ysłow ców  w  Rum unii.

S fery  kupieckie j  przemysłowe, pragnące ko
rzystać z tego w ydaw n ictw a  w  celach rekla- 
m ow ych  zam ieszczać m ogą ogłoszenia za p o 

średnictwem  Konsulatu Polsk iego w  Bukaresz 
cie, Strada Popa  Tatu  57. na rachunek Bance 
Com erciaia Rom ana.

FINANSE
ZAŁICŻK  A N A  PODATEK MAJĄTKOWY. Z 

dotychczasowych wyników wpływu drugiej za
liczki na poczet podatku majątkowego Minister
stwo Skarbu zauważyło, że płatnicy opierając się 
na rozporządzeniu Ministra Skarb z do- 1 go lu 
tego br., uchylają się cd terminowego uiszczania 
zaliczki. Uchylanie się pozorują płatnicy podani 
mi o uwodnienie, względnie zniżenie zaliczki.

Wobec tego Ministerstwo Skarbu wyjaśnia, że 
wniesienie prośby o zniżenie zaliczki nie zwalnia 
płatników od abawązku uiszczania w  przepisa
nych terminach połowy, względnie jednej trzeciej 
części podatku majątkowego pod rygorem przymu
sowego ściągnięcia.

Wstrzymanie egzekucyi dotyczy tylko kwot prze 
wyższających powyższą połowę, względnie jedną 
trzecią podatku majątkowego.

2  g i « f c V

Kraków , 22 lutego.
Zaznaczona w czora j przez nas m ożliw ość od 

m iany ieindencyi na rynku efektów  spełniła się 
ju ż  dzisia j. P raw e  wszystkie papiery podniosły 
się w  kursie, niektóre przeszło o 50 procent jak 
np. Chybie, którego zw yżkę przypisać należy 
rozpisaniu subskrypcyi. Tendencya zw yżkow a  
prawdopodobnie utrzym a się w  przyszłym  tygo  
dniu zwłaszcza, że nacisk podatkow y na rynek 
kapitału obecnie zelżeje wobec up ływ u  płatno 
ści za liczk i na podatek m ajątkow y.

PogiełJzie rów n ież silniejsze. Robiono: Ja
w orzno dr. 100— 115,000. Gazy wschodnie 75,000 
płacono, N itra t 975, Len  4500 płacono, 180 to
war, W ęg lów k i 180— 185, Lokom otyw y 3750— 
3850, N afta  Krosno 3000 -3200, Szkło Krosno 
7300 do 8000 , Gloria 1000 płacono, 120u towar, 
Nobel 5ZOO- 3800.

W A L U T Y  I D E W IZ Y  W  O B R O T A C H  
B A N K O W Y C H .

W alu ty: D olary 9‘320— 9,235, liry  ?90.
Czeki: N ow y  Jork 9’325— 9’300, Zu rych  16i9 

— 1617, P raga  270- 270‘5; W iedeń  132-1315.

bankowe, tsandSewe 1 ̂ rzuffl.:
T r a a s i k c j r *

3 3  I I . 3 1  I I .

Pniski Sa>k Przem. 1-Vlit 2650-2125 205C-1900
Faak Hipeteczay 2850 8000

sak Matepelcki — —
Żiemfki Banit Kredyt. liOO —1460 1800 -1150
i eweztebay Bank Kred. 42« —
ii sak KeKerc, alajr I—IV «P# 550-506
liaak Z w. Sy. Zarekkew 23094-2 >000 —

elskie Te w. kandl. 1490-1500 1575~liśO
Hatel. Sp. akc.
/karata* JVi ag. Jaweraick"

95—100 fc5 —7b
2 (w—2450 2050 -2009

lew. k«a. bracia Rolaiccy — 500 -  475
,Velsl‘ G le . ' _
G. Mariwig, Pezsaii — __
Zeglaga Belska 415-510 425-167
Vaxu.Tzw.Traas.i Żeglugi __
Zieleniewski 1— IV 4i660 4ĆO0« 43560-41060
S.Ce|ielt ki, Pezaań 2»25—2675 2d00~2375
Paiet ezj i-111. 1.100-1900 1*50—170u
Jtatemeter* fabraamoch. __
.ł.e*tie»z*fabi.i uaz.rela. — __
/ oerzejewakie Zakł. ti. H. __ _
.'iizebin:*' żel. 3150-3356 1.006 -2700
AUlad; amaaic. .PocisL* 5200 5060
akl« zeUzaa, ILakAw 
,G4tka* iabryka ceaaeatu 66000 75000 6564,0 620CU
Siei-zańskie Uak.Ger.S.A. 2R00-245C0 :HÓ#0 21560,1 epege*Tew.dlaprz.£6i'. 
Akt. lew . aalt. ,  Galicy a*

UŚ0O llifrO 11000 10500

A. ‘1. kia pi *ejn. oleju skal. _ _
rebek i atta 1 7 0 0 -  ieuo 1800- 1760
„Pękaci** Naft. Sp. akc. 1700 1450
„Oikes* '1. A. 18006
,8U ag ' Przem. drzeway 1. 6506-6SOO 6 l::0 -«w u
, 1‘eze;* Pcwm. zukl. bau. j 900 8 )9 -7»'i
ynaj-ai kaszyu. jzn-kówi 1000 750
tbr. yrzei. tk w Trzeom. 17000-17500 15260

„4 zet* 1— IV. V 06-1850 1550
A^rockemia* —

.1 la t u *  Zj.tab.prz.wvn>..! isOO — 5750 5oO0 - ,50 ;
-er. « ihru w Lhodoio > * 18750-221.00 )«!250-170Ca

. ukrownia Chybie 1. •J1000 51000 367*0-31040
liasecki 5100

u . 1 ercel. w Ciaielowit 6860-7200 6650— uśOO
. » w Sierszy 1-1V 1425—  .550 1300 -4 'iiPw. .Mitatejowski 2100-2650 ] 1100

. sbi. kapeluszy w A — 1 —

G IE Ł D A  W ARSZAW SKA-. -

z eSatfn 5*3 ■■■:. en. 'TATl 
Polary Sśtaańw Zioisi. tranz. S,3£6',0£jjiL-9,!Q0.iWO, 
frank złęty w kupaie 1,504.090. bony sT-JSl ! ‘>50.899— 
1,460.960, pożyczka zMa 1 SOf 0 -18ŚO0 -1*000 lailia- 
a ó w k a 775—890—740. pożyczka dolarowa 5610 —5800.

Czeki Belgia rajaz. 849760—1847000, Korka irauz. ,
Gdańsk troŁz. — --------, HelaiaJira I r a n z . ---------— ,
i.oadyn irasz. 16,459.606 — 40,100.066, żiewy Jerk traaz.
9.350.000. da ryż traaz. 397*60 —395250, Praga tranz. 
271100 —160000, Szwajearye irawtakera 1927000 — 
I61ŁOOG jiredeu trauz. 132.10 Wiechy traąz. 40 iif/<-401V*,

W a rszaw a  £3 is. cm. (PAT.) ISieJbia. ftkcyo
udane cyfry rozumieją się w tysiącach Mg. Kank

■1.. topo ski, Kraków , Bask Przmaysleiry Lwów
1! 0 — 2000 — 1980, Bask Żw. St. Zar. Poznań ,9500 — 
i ( 'M  Pala 1400-1350-1375, Wildt 675-625-610,

jkier Warszawa 161100 — 17500—17100, Cegielski 
2650—2700—2059, Ursus 3000—3100 — 5000. PaĆewezy 
ldtO -  1750 -  1815, Zawiercie 2000000 — z7000S£l £«glnga 
52»—700, Polska nafta 1709 —18u0—1750, i-ma i .iriacte
2500 — 2650, Ćmielów 6000-0000-6000, X. P. G . ------
Blarackowice 15406 -15750, fecisk 52,0—5150—5350, 
Ziaianiowski iiOkO. Żyrardów 1450060—1428000—, 
1475000, Cbedorcw ‘20oOj —20750— . 0250, Trzebinia

G IE Ł D A  W IE D E Ń S K A .

Pjp* ir/y  iblkciCklaia. Keata majowa 1050, aasir. 
LZi.la koronowa 1010, renta lutowa 1550, węg. rauta ke
tonowa 7800, losj  tureckie , j noryDty kelei
południowej 248000, kolej południowa 129000.

Wiedeń, 22. 2 PA T . Akcye polskie,, Lwóew.-Lzerr 
niowce 320.000, Silesia 66.000, Z i iem ewski 349,000; 
gal. Karpajty 459.9C0, Gałicya 4,200,000, Scbodnlsa
1.220.000," Siersza 185.000, Ir iag  296.000—310.000, 
bank malcpol. 19.500, bank hipot. 21.000, Kompas
29.000 Goleszów 2,250,000 Po. 11 and cemenj J ,320.000 
Browary 242.000, Lumen 57.500, nafta ska akc, 
5GO.OOO, Rakszawa 115900, t l t  (S Wfla 171DOO-* 
181.009, TPG  37.000—80.000.

G IE Ł D A  B E R L IŃ S K A ,
tteńcewe Murata d ew !x  w  lilerUale z z ł  5 b l

,Pa X> cytry w miliouaeh Amsterdam 1576950 la M U
Aires 1432410, Brakaela 157605, Chrystiania 5*610, 
dojseahaga 6703 .0. Sztekhelu 97256, HaLingfMb 
105725 W iecky 181545 Landyn 18,154.506, Naw/ . .rk  
4,183.360, raryż 179550, Szw.jeurya 728175, Miaayania 
6 Ł2665, Japenia 1896250, Belgrad 5S6651.Kie dc Janeiru 
498785, Wiedeń 92348, Praga 122193, 3»d0»
Sefia Si521.

G IE Ł D A  Z U R Y tb S K A ,
Zurych 22. 2 P A T j Ziunknięcle giełdy. Hołandyja 

Liti, Nowy Jork 577 i pół, Londyn 24J92, Paryżl2&Stt 
Medyolan 24.95, P raga 19.80, Budapeszt OOjl̂ O, Bn> 
kareszt 3.22, Belgrad 7225, Sfiófa 4.C , M&ede* 
000.81 i Uzy czwarte.

Ezj i i i  i i  'Mmpi żM ?
izsaJ swwierdza, id  w o iim .

W arszawa, (tel. w ł,) Na posła
H ailg la sa  (K , Ż .) w  spraw ie szykan Żydów  
przez niektóre urzędy te legra ficzno-tjle ion iczn * 
zabraniające Żydem  prow adzen ia  rozmów tełd 
fon icznych w języku  żydowskim , względnie he
brajskim . Odpowiedzią udzieloną prze* rząd 
w  osobie m in. banału  inż, Kiedibaia, i n m  
d z «  się, że oanuśne urzędy postąpi!^ nielegalnie 
i niew łaściw ie i  to też im  zostało wytknięte O- 
bow iązu jące ustawy uchwalone już przez sejm 
niepodległej Pulski nie p rzew idu ją  podobnych 
ograniczeń w  przeciwstaw ieniu  do odnośnej u -  
sla.M, zaborczej", n ie mn ej sprawa ta definlly w 
nie jednak zoctanA uregulowana dopiero po za 
prowadzeniu jednolite j ustawy jęaykowej w  ko 
m unikacyi telefoniczno-telegraficznej. Odnośne 
projek ty  ustaw są w  opracowaniu i znajdą się 
niebawem  na plenum  Sejmu.

Z  S A L I SĄD O W EJ.

O PO D PALEN IE .
Wczoraj w sądzie okręgowym karnym przed ła

wą przysięgłych toczyła się rozprawa przeciw 
Ludwikowi Gali z Rybnej, oskarżonemu o zbrod
nię podpalenia. Gala w> nocy 16 lipca uib. r. miał 
według aklu oskarżenia podłożyć ogień pod dom 
Szymona Baranika a w  nocy 17 lipca pod doaił 
Franciszka Wicc!n^% w  Rynnej. Pastwą pożaru 
padł dom i slodrdy. Podejrzenie na Galę padło 
z tego powodu, że w czasie służby wojskowej żył 
w niezgodzie ze szwagrami śwj mi Baranikiem i  
Wiechciem i odgrażał się już v ledy, że po powro- 
ce z froni 11 spali ‘di gdspodarslwa. Po przeprowa
dzonej rozprawie ńySjntił na podstawie werdyktu 
sędziów przysięgłych uwolnił Galę od winy i kary.

Przewodniczył s. s. o. Pawlik, wotowali s. s. o. 
Kraus i s. s. o Fedorow icz, oskarżał, prok. Stąpor, 
inonił adw, Ur. Grosman.
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G r iw i na pM W o. J4»

k s f ł t t ł t w l r a  #**tod_tfeJ_*, z  i l a ż  
t lB U & J U B M  z*  ̂p ra k ty k ą w h M  
tow a i, saszdtoa w  *44x1 7  oto, swće- 
i i i  Xgł©a*. pod  J M o tn e
■ita Jfi© wiĄ.* do A d m . H* D t 179

M Mim WHfeloia, S
w a żn ie  zga fe io ee  p ep ie ry  w o j
skow e. ISO

feialfiiB 3a,oaył®»eWtk]nbowet
kaaapiri raz- 

H a d a a *  łó żk a  sk ładane, sprza- 
dajo M ajtasiej jW scb , S ło la reka  
L. 13. 264

fU r i r b f l iB  sdo lnyeh  p an ienek  do 
rlaŁIclBJę szycia bieliłby ze do
b rem  w yn agrod zen is ** . O ddaję 
t e ż  robo tę  do dom u. G. B rand, 
K ra k ó w , S ta row iś ln a  36, IŁ  p. 278

I p lu szow e, kanapk i r o i  
k ładane, łóżku  d iie -  

«tięca, łó żk a  układano, poleca 
tau io  H am m er, S zp ita lna 24. 262

R O SZt-kuJ*
zdolnych alfbj-.edysntłk: z 
dzi afatowwów nsatrowych 
era* si/y biurowej praca- 
jąofcj także w  sobotę. Zgł. 
Sehretbar, Fleryańaka %'i.

AKCYF
Pomorskie Fabr. Kapelu
szy obecnie urachoM ionsj, 
\r większej ilości po cenie 
2 ,Ob. .003 sakp. za każcie 
1 0 0 0  marek za szlakę, do 
oddania. Szan. rofloklanci 
zechcą nadesłać oferty do 
reda^cyi „Glosa Wąbrze
skiego" cc Wąbrzeźnie (Pe- 
morze) Litr. W. 105. J77

paHS1
piszącą biegle na maszynie 
zo znajom„.ic's stenografii 
niemieckiej, przyjmie iawen 
tualnie tylko na poi dnia, 
Firma A  Linćenbaum, Diet 
lowska 47. Sobota i nie
dziela wolna. 26*

W  niecUI&Sę, 2 masra 1924
odbędzie się w  Kinotealrsc „Warszawa* (Stradom 15)

POPIS
ZYD-TOW-GIMNASTYCZNEGO

P R O G R A M :

1 )  Ćwiczenia wolne dzieci i skoki
2 )  ,  s dziowcząt (pląsy)
8 )  ,  .  chłopców (ciężarkami)
4). ,  ,  pa* (piąay)
Sj ,  ,  panów (obraz, wo)
• }  Ćwiczenia uezenio . a  koni i 
7) a chłopców, na koźle
D  ,  pań na niskich poręczach
» )  .  i anów na wysokich poręczach

ld ) P.ramidy.
P o u ą iek  p ' m tuoinle o  godz. 11 przcdpoJ.
Teatr debrze ogrzany. Teatr dobrze ogrzany.
Przedsprzedaż Biletów: Firma Landwirth, Grodzka ‘Ib 
i  Zyd. Tor.. Gimn., Skawińska 2, ed 6— 9 wieczór, 
•  w  dntn popisu od h rano w  Kinoteatrze „Warszawa"

• M n i l I t M N

| B a tg u o ś il

wykonują szybko, tanio i starannie

Z A K Ł A D Y  G R A F IC Z N E  !

m R Y K G R A P  1

S. A.

Kraków, ul. KlrfypnEcza 6. «

Dla dPllkaFŚB i stałych Klientów 
specyalny Op&.St.

Pracownia wózków  dziecięcych

1 Ja BOTWIN
K ra k ó w , u l. SFioffyairaska 3 ®.

Na żądan ia  w y s y ła  * ię  2 fo to g ra fie  po 
33 nadesłan iu  Ł<H>.W0 m łp .  w  znaczkach.

Prasy, a k itp ie , nta#zy>,y do 
ciĘdi i p.

poleca jako specyalność: S48

W y t w ó r u S a  p t a s z y n ,  o d l e m i E a  
źeBazn E nastali

(’o wielokrotnych próbach doszli lekarze do wniosku, 
że 5,ffft0 © S© L“  leczy choroby płucne, iois 

zatecati.y r ez powagi 
jgBT lekarskie, leczy b ro n

g rw ilte ę , k a s z e l,  a s fm ę  i k o k lu sz .

Bl§ wn?: BEBP Yff fOKŁ Warszawa, ZBrawla 4a

WARSZAW SKA FABRYKA WYUOEOW CI^IIC

s ?WARCSUM

WIECZORNY KwftS
k r o ) i  i szycia d la  P a ń
1U  rozpocznie się dnia 1 marca br. 
w  Ognisku pracy, H ikctajska ©, EB. 3 .
Wpisy z wyjątkiem sobót codziennie od 10— 12 
przedpołudniem Tamże kursa haftu kolorowego

♦yi3KM Barnami 'npJftaĄ obb*? ups nap 
Pierwszorzędnej

HAKI PASCHALNEJ
z parowego młyna w Bochni doitarcza się 
pocenTchprzydtęDnych. Zamówienia przyjmuje

1. K lii. lUfiM l  iś p. f i t o l l
i,t  G ertrudy 29.
AlA A A A A A A A A A A A A A A A

S ™ , A k c .

WARSZAW A, CZERNIAKOWSKA 84. TSŁEr^M 105 57.
A d r e s  te le g ra f ic z n y : „ W A R G U M “  W a r s z a w a .

POLECA SWOJE W YROBY:

T K A N IN Y  O O fttG W A N E  pojedyncze i podwójne.
Y K A K lK Y  «5.Ł?r.©«s® K E  na.płaszcze nieprzemakalne.

YKASiS&iY na budy samochodowe.
T K A N IN Y  na obicia samochodowe.

PE«2I$CBEKtóiJŁA G U M O W E  dla szpiiali. 
T A Ś M Ę  I Z C L A C Y J N A  i t. p.

OFiAF.Y EW&1P MCCZOWSSO
Ar traty k musi co miesiąc przeprowadzać jluracyę Urodonaicm f głównie po nadużyciach w jedzeniu 
i piciu), która go zachowa przed atakami podagrycznymi, reumatycznymi i kolkami nerkowemi. 
y. chwilą, kiedy uryna przybiera kolor ■ 
czerwony lub zawiera piasek, spieszcie 
po ratunek do Urodonalu.

:* c cf rgrn
R a u m a t y z m

P i a s e k

A M e r i e - S c i e r o s a

K w a s y

Środek pblećftny przez Fref. la n c c >  
r e a u x  b. Prezesa ALad. MedyczDcj 
w swejern dziele o podagrze.

Zatruty przez kwas n oczowy, dręczony przez cierpienia, może być uretow any tylko przez

Urodonal Chatelaina
H. nlflWi>ł UKGPONAL ru p u s iu a  KWAS ttCHi-CWY< 

r r o d e n a l  Chatelain’a jest do nabicia we wszystkich aptekach i składach cptccznycL. 
Przy kupnie należy domagać się zawsze firmy wynalazcy C PAT E LA IM *j4. 

w szaU em l Informacyaml zwracad ile  W e r s iw a ,  Frsdry 4. Tel. 73-## I 15&-79.

Nakładem Gal, Sg. Wydawn, Red. Nacz, Ign. Schwarzbart. Red. odpow. Jakób Freund. Nowa Drukarnia Dzimnilwwa, G cze&zkowej %
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